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    Rozdział 1. Zamiast wstępu, czyli dla kogo jest przeznaczona ta książka


    Głównymi adresatami tej pozycji są niewątpliwie nauczyciele i trenerzy prowadzący zdalne lub mieszane kursy oraz szkolenia z wykorzystaniem platformy Moodle oraz wszyscy, którzy chcą się tej sztuki nauczyć. Sądzę, że również osoby zainteresowane kształceniem na odległość znajdą tu dla siebie kilka ciekawych informacji z zakresu problemów i wyzwań, jakie stawia przed prowadzącymi ta forma kształcenia.


    W książce przedstawione zostaną podstawowe zagadnienia związane z obsługą platformy oraz budową i prowadzeniem kursów. Nie jest to pozycja opisująca kolejno wszystkie opcje dostępne na platformie, to raczej poradnik umożliwiający szybki start w dziedzinie zdalnego nauczania z wykorzystaniem platformy Moodle. Przedstawione zostaną jej możliwości, zasady przygotowania materiałów, narzędzia platformy umożliwiające ich publikację oraz mechanizmy pozwalające na prowadzenie zajęć zdalnych. Postaram się przedstawić również najczęstsze problemy związane z zajęciami i samą platformą.


    Niestety, książki nie można czytać na wyrywki. Minimum kilka pierwszych rozdziałów trzeba poznać w całości. Przedstawione w nich funkcje i ustawienia będą się pojawiać w kolejnych rozdziałach i aby nie zwiększać rozmiarów książki, wszystkie ustawienia omawiane są tylko raz.


    Dlaczego akurat taka jest forma książki? Dlaczego nie przedstawię wszystkiego, co oferuje nam platforma, linijka po linijce, menu po menu? Książka niestety musi mieć ograniczoną objętość, a zagłębiać się w platformę możemy praktycznie od poziomu jej zasobów i aktywności aż do pojedynczych linijek kodu napisanego w PHP. Czy jest nam to potrzebne do prowadzenia zajęć? Raczej nie. Dodatkowo nadmiar opcji i ustawień bardzo często zniechęca początkujących użytkowników, a przecież każdy powinien poznać i opanować wyłącznie tę część platformy, która jest potrzebna do pracy.


    Dawniej byłem zwolennikiem podejścia: jeżeli coś ma być zrobione dobrze, zrób to sam. Obecnie uważam, że nie można być ekspertem we wszystkich dziedzinach. Szczególnie że żyjemy w czasach gwałtownego rozwoju technologii sieciowych. Aby być naprawdę dobrym, należy się skupić na jednym konkretnym zagadnieniu. Trenerom, tutorom czy nauczycielom zależy głównie na tym, aby uczestnik zajęć zdobył na nich wiedzę i umiejętności. Wszyscy chcą uczyć skutecznie. Platformą e-learningową taką jak Moodle moim zdaniem powinny się zajmować minimum dwie grupy osób: administratorzy oraz prowadzący zajęcia (powinna być też trzecia grupa — szykująca materiały dydaktyczne, złożona ze specjalistów z zakresu grafiki, animacji oraz obróbki dźwięku i obrazu — ale takie zespoły budowane są raczej w większych organizacjach).


    Książka ma pomóc prowadzącym zdalne zajęcia. Będą w niej poruszane zagadnienia dotyczące dydaktyki zdalnego nauczania, będą również opisy niezbędnych opcji związanych z konfiguracją i administracją oraz publikacją materiałów w kursie. Tak naprawdę — jak to ma miejsce w przypadku wielu programów — z części narzędzi nie skorzystamy wcale przez wiele lat pracy, natomiast pewną ich grupę musimy umieć wykorzystać perfekcyjnie każdego dnia.


    Spotkałem się z opinią, że zainstalowanie platformy Moodle oraz wstępne nią administrowanie to dosłownie pięć minut pracy i każdy może się szybko stać jej administratorem. Niestety, nie jest to aż takie proste, ponieważ instalacja nie kończy się na klikaniu przycisku Dalej aż do momentu uruchomienia strony głównej. Jest to proces długotrwały, związany z zabezpieczeniem platformy, instalacją dodatkowych narzędzi i modułów oraz przygotowaniem użytkowników do pracy zdalnej w obcym dla nich środowisku. Dodatkowo obejmuje również ochronę danych osobowych użytkowników platformy oraz efektów ich pracy. Jest to zakres materiału nie na jedną, ale kilka pozycji książkowych.


    Książka nie będzie zatem opisem klikania we wszystkie opcje, ale przepisem na zastosowanie konkretnych rozwiązań i narzędzi. Należy pamiętać, że zdalne kształcenie to wciąż proces uczenia się i nauczania, a platforma —jako narzędzie — ma go tylko wspomagać.


    Kształcenie na odległość jest stosunkowo nową i przy tym szybko rozwijającą się dziedziną, ale obecnie pozycje książkowe omawiające wspomniane zagadnienia są ciągle dość nieliczne. Te istniejące są z pewnością wartościowe, ale związane bardziej z systemami korporacyjnymi i rozwiązaniami platform komercyjnych lub tworzonych na specjalne zamówienie. Raczej nie dotyczą zakresu szkół, firm szkoleniowych oraz małych i średnich przedsiębiorstw.


    Podobnie wygląda sytuacja z samą platformą Moodle. Liczba książkowych pozycji dostępnych obecnie jest niewielka. Jeżeli szukamy książki polskojęzycznej, to sytuacja robi się jeszcze trudniejsza. Mamy co prawda do dyspozycji liczne manuale dostępne na głównej stronie projektu, ale korzystanie z nich czasami jest dość uciążliwe.


    Jakie wymagania postawi nam platforma podczas zajęć? Aby w pełni korzystać ze zdalnego nauczania, zarówno prowadzący, jak i uczestnik zajęć muszą być w pełni świadomymi użytkownikami internetu. Prowadzący (e-nauczyciel) powinien nie tylko poznać samą platformę Moodle, lecz także posiadać umiejętność sprawnego posługiwania się pocztą elektroniczną, komunikatorami audio i wideo, narzędziami do tworzenia dokumentów w wersji elektronicznej oraz narzędziami do obróbki plików graficznych, audio i wideo. Wystarczy wymienione umiejętności opanować w wersji podstawowej, aby wspaniale wzbogacić nasze kursy. W książce będę się starał przedstawić darmowe narzędzia pozwalające tworzyć materiały na potrzeby e-kursu, choć z wielu powodów trudno jest czasami zastąpić oprogramowanie komercyjne.


    Wydanie pierwsze książki przypadało na okres epokowych zmian zachodzących w samej platformie. Był to okres wprowadzenia wersji 2.x, czyli ogromnego skoku technologicznego platformy. Obecne wydanie, drugie, to ponownie spora dawka nowości. Platformą testową dla ustawień opisywanych w książce była pierwotnie wersja 2.9, natomiast uwzględniona została również wersja 3.0.


    Opisy opcji przedstawiane będą w języku polskim. Tym razem — szczęśliwie dla użytkowników — pakiet językowy jest niemal kompletny. Zwroty angielskojęzyczne pojawiają się wyłącznie sporadycznie.


    W tekście bardzo często będą się pojawiać dwa słowa: Student i Prowadzący[1]. Są to obok Administratora podstawowe role użytkowników platformy. Pod nazwą Student ukrywają się tak naprawdę zwykli użytkownicy platformy zdobywający wiedzę na e-kursach. Prowadzący to z kolei osoby odpowiedzialne za e-szkolenie, zazwyczaj tworzące jego zawartość, a następnie prowadzące za jego pomocą zdalne zajęcia.


    Gdy czytamy książki poświęcone określonym zagadnieniom, bardzo często gubimy całe rozdziały, ponieważ szukamy tematów, na których nam szczególnie zależy. Mam nadzieję, że ta książka będzie zasługiwała na przeczytanie w całości i w pełni pozwoli czytelnikowi się przygotować do pełnienia funkcji zdalnego nauczyciela lub trenera oraz autora kursów e-learningowych.


    Trudno w dzisiejszych czasach wyobrazić sobie poszukiwanie wiedzy bez korzystania z internetu. Książka wzbogacona została o linki prowadzące do informacji umieszczonych w internecie, w szczególności do stron z dokumentacją (czasami trudną do znalezienia na stronach projektu) oraz do witryn związanych z e-learningiem.


    Postaram się również przekazać pewne uwagi metodyczne i dydaktyczne, informacje, na co należy zwrócić uwagę podczas prowadzenia zdalnych zajęć. E-learning to — mimo wsparcia nowych technologii — ciągle procesy nauczania (sporadycznie) i uczenia się (głównie).


    Podczas pracy nad drugim wydaniem okazało się, że po kilku latach bardziej aktywnego tworzenia treści dla e-learningu duży problem podczas omawiania ustawień konfiguracyjnych stanowi dla mnie brak możliwości ich obrazowania screencastami oraz komentarzami głosowymi, które mogłyby przenieść komunikat niewerbalny związany z prezentowanymi treściami. Niestety, z powodu ograniczeń technologicznych jedyną formą ilustrowania ustawień pozostały liczne zrzuty ekranu prezentujące poszczególne opcje platformy. Mam nadzieję, że będą one choć w minimalnym zakresie spełniać swoją funkcję.


    Na zakończenie pozostaje podziękować wszystkim, którzy poznali wydanie pierwsze i teraz uzupełniają swoją wiedzę o nowe rozwiązania, w obfitości dostępne w obecnej wersji platformy. Mam nadzieję, że również ta pozycja spodoba się czytelnikom, tym bardziej że pisana jest z większym luzem i większym naciskiem na rozwiązania praktyczne. Wiedza w niej zawarta powinna sprostać oczekiwaniom czytelników i pozwoli im rozpocząć przygodę z e-learningiem oraz platformą Moodle.


    Na koniec jeszcze jeden dodatek do książki. Tym razem postanowiłem umożliwić czytelnikom skorzystanie z dodatkowych materiałów związanych z użytkowaniem Moodle[2] i wymianę uwag na temat platformy i samej książki na fanpage’u Facebooka[3]. Zapraszam więc do kontaktu w sieci.


    


    
      
        1 Student i Prowadzący pisani dużą literą oznaczają role platformy Moodle.

      


      
        2 Na platformie umieszczonej pod adresem www.szkoleniamoodle.pl.

      


      
        3 Adres: https://www.facebook.com/pages/Moodle-dla-nauczycieli-i-trenerów/1477288282543517.

      

    

  


  
    Rozdział 2. Czym jest zdalne nauczanie, czyli odrobina teorii


    Obecnie zdalne nauczanie (lub kształcenie na odległość, jak się powszechnie określa taką formę kształcenia) jest jedną z najdynamiczniej rozwijających się dziedzin związanych z edukacją, i to nie tylko szkolną czy uczelnianą. Równie silnie powiązane jest z przemysłem szkoleniowym oraz licznymi firmami i instytucjami, w których takie nauczanie pomaga podnosić kwalifikacje oraz umiejętności pracowników. Pojawia się również w różnego rodzaju inicjatywach o charakterze niekomercyjnym, mających za zadanie nauczać na odległość w akcjach poświęconych wybranym zagadnieniom o charakterze informacyjnym lub społecznym.


    Zgodnie z licznymi opiniami możemy przyjąć – z lekkim przymrużeniem oka – że początki zdalnego nauczania sięgają czasów kamiennych tablic zawierających dziesięcioro przykazań. Dlaczego? Cechą szczególną tej formy uczenia się jest rozdzielenie ucznia i nauczyciela. Nie występuje jedność miejsca i nie musi występować jedność czasu, w którym odbywa się kształcenie. Należy zwrócić uwagę na zwrot „nie musi”, ponieważ nie jest to warunek konieczny. Formy, w jakich odbywało się zdalne nauczanie, ulegały zmianie na przestrzeni wieków, ale zawsze związane były z dostępnymi sposobami komunikacji między ludźmi.


    Pierwsze poważne formy zdalnego nauczania to kursy rzemieślnicze, które odbywały się korespondencyjnie. Na postać kształcenia wpływają głównie takie czynniki, jak nośnik informacji, możliwość jej zapisu oraz dostępny kanał dystrybucyjny. W pierwszym przedstawionym przykładzie były to pismo oraz tradycyjna poczta — to model korespondencyjny zdalnego nauczania, w którym uczestnik zajęć może otrzymywać wydrukowane skrypty i podręczniki.


    Kolejnym krokiem na drodze ewolucji zdalnego nauczania było rozpowszechnianie informacji z wykorzystaniem fal radiowych. Radio i telewizja trwale wkroczyły do naszego codziennego życia. Pojawiły się liczne audycje telewizyjne i radiowe pozwalające na kształcenie się w różnych gałęziach wiedzy. Brakowało w nich interaktywności, czyli możliwości przesyłania informacji między uczniem a nauczycielem (np. występuje brak informacji zwrotnej dla ucznia), ale oprócz tekstu pojawiły się głos i obraz, które w znacznym stopniu uatrakcyjniły i ułatwiły naukę. Powstało pojęcie otwartej teleedukacji, ale oprócz interakcji między uczestnikami zajęć brakowało również możliwości indywidualizacji materiałów na potrzeby wąskich grup odbiorców.


    Dalszy rozwój techniki upowszechnił komputery. Pojawił się w pełni multimedialny model kształcenia, w którym oprócz kaset audio i wideo otrzymujemy oprogramowanie komputerowe. Właśnie komputery dały namiastkę interakcji. Podczas lekcji z programami edukacyjnymi możemy uzyskać np. informację zwrotną — bardzo ograniczoną, ale pozwalającą ocenić stopień opanowania przerobionego materiału. Przykładem takiego rozwiązania są w szczególności liczne językowe programy edukacyjne. Rozwój oprogramowania rozszerzył dostępną ofertę edukacyjną, pozwolił na jej większą indywidualizację, ale w dalszym ciągu brakowało kontaktu z innymi uczestnikami zajęć oraz merytorycznym opiekunem, nauczycielem lub trenerem.


    Kolejny skok technologiczny i jakościowy w zdalnym nauczaniu wywołało pojawienie się sieci komputerowych, a w konsekwencji internetu oraz projektu systemu hipertekstowego prowadzonego przez Tima Bernersa-Lee, zwanego World Wide Web (debiut w internecie nowej usługi to 1991 r.[1]).


    Powiązanie sieci z edukacją dało nowe, niesamowite możliwości ludziom na całym świecie. Internet stał się źródłem różnorodnej wiedzy, pozwolił na samodzielne kształcenie się oraz wymianę informacji. Pojawiła się wreszcie możliwość dwukierunkowej komunikacji między wszystkimi uczestnikami zdalnych zajęć. Rozwój sieci przyniósł upowszechnienie poczty elektronicznej[2] (ang. electronic mail, e-mail), list dyskusyjnych, forów dyskusyjnych i blogów, komunikatorów internetowych. Umożliwił również komunikację za pomocą audio- i wideokonferencji.


    Bardzo silny wpływ na kształt zdalnego nauczania wywierają dostępne środki techniczne. Postępująca popularyzacja i miniaturyzacja komputerów oraz urządzeń mobilnych, takich jak smartfony czy tablety, powszechne wprowadzenie transmisji strumieniowych, transmisji w wysokiej rozdzielczości, rozwój form transmisji przewodowych i bezprzewodowych zwiększających przepustowość sieci teleinformatycznych, urządzenia zapewniające teleobecność — wszystko to wpływa na formę, jaką przyjmuje obecnie zdalne nauczanie.


    Szczególnie małe urządzenia przenośne umożliwiające stały dostęp do sieci wywierają obecnie największy wpływ na kształcenie na odległość. Dzięki nim jesteśmy obecni w sieci praktycznie przez całą dobę i do zasobów edukacyjnych możemy sięgać w każdej wolnej chwili. Obecnie smartfon czy tablet to zazwyczaj urządzenie o 5 – 11-calowym wyświetlaczu dotykowym, wyposażone w kamerę i mające wydajny procesor umożliwiający wygodne korzystanie z multimediów. Dzięki takim urządzeniom kształcenie zdalne staje się coraz bardziej powszechne.


    Wyszukiwanie zarówno w literaturze, jak i w sieci informacji związanych ze zdalnym nauczaniem warto poprzedzić uporządkowaniem podstawowych pojęć i podziałów z tym związanych, warto też sięgnąć do terminologii angielskojęzycznej. W ramach szeroko pojętego nauczania (ang. learning) zawarto uczenie się i nauczanie na odległość (ang. distance learning, d-learning). Bardzo często kształcenie na odległość jest błędnie łączone z pojęciem e-learning, które jest tylko jedną z form kształcenia na odległość. Ten typ nauczania wykorzystuje różnorodne nowoczesne technologie, w szczególności komputer i internet. Właśnie w tej formie kształcenia możemy wyróżnić nauczanie przy użyciu witryn internetowych, czyli web-based-learning. W tej grupie możemy zaryzykować umieszczenie internetowych platform e-learningowych, np. Moodle.


    Stworzono również pojęcie computer-based-learning, opisujące uczenie z wykorzystaniem komputera. Również w dziedzinie nowych pojęć zdalne nauczanie rozwija się bardzo szybko, obecnie możemy usłyszeć takie zwroty, jak m-learning (uczenie się z wykorzystaniem urządzeń mobilnych, w tym smartfonów i tabletów mających dostęp do internetu) oraz rapid e-learning (skrócona forma tradycyjnego kursu, tańsza i przeznaczona do częstszych i łatwiejszych modyfikacji).


    Przedstawione pojęcia należy traktować jako bardzo skrócony przewodnik stanowiący podstawę do samodzielnego doskonalenia wiedzy z zakresu zdalnego nauczania. Podstawowym źródłem informacji, podobnie jak w przypadku większości nowych technologii, jest internet, a zazwyczaj — strony angielskojęzyczne poświęcone tej tematyce.


    Pozostaje jeszcze pojęcie blended learning, czyli kształcenie mieszane. Obejmuje klasyczne zajęcia stacjonarne wspomagane elementami zdalnego nauczania. Jednym z nich może być platforma e-learningowa. Nie należy traktować tej formy nauczania jako gorszej od poprzednio omówionych, jest ona po prostu inna. Jest też szczególnie przyjazna dla osób zaczynających swoją przygodę ze zdalnym nauczaniem. Również w przypadku firm szkoleniowych pozwala ona na zaoszczędzenie środków dzięki umieszczeniu części materiałów edukacyjnych oraz ćwiczeń w sieci.


    Naukę na odległość nie tylko wyróżnia zastosowanie różnorodnych nowoczesnych technologii, również same zasady nauczania i uczenia się ulegają zmianie. Nie jest ono tylko sztuką dla sztuki. Warto pamiętać, że wszystkie środki stosujemy w jednym celu — aby zwiększyć naszą skuteczność dydaktyczną oraz efektywność procesu kształcenia.


    Zdalne nauczanie zdecydowanie różni się jednak od kształcenia stacjonarnego, istnieje również wiele mitów z nim związanych.


    Podstawowe mity dotyczące nauczania na odległość to:


    
      	koszty kształcenia są niskie,


      	musi ono przynosić lepsze efekty niż kształcenie stacjonarne,


      	zajęcie zdalne są proste do prowadzenia i nie pochłaniają zbyt dużo czasu e-wykładowcy,


      	kształcenie z wykorzystaniem technologii informatycznych jest zawsze bardziej atrakcyjne dla uczących się.

    


    Często przyjmuje się, że jest to cudowny środek pozwalający szybko i przyjemnie przekazywać wiedzę i umiejętności. Otóż niekoniecznie.


    Nie zawsze e-learning będzie tani. Często późniejsze stosunkowo niskie koszty kształcenia okupione są dużymi nakładami na materiały stanowiące sam kurs. W przypadku dużej liczby uczestników nasze materiały przygotowane na potrzeby zajęć zdalnych z pewnością się zwrócą, ale należy pamiętać, że często nakłady poniesione na przygotowanie pełnego kursu są ogromne. Filmy, animacje, lektorzy, oprawa graficzna na poziomie kursów korporacyjnych naprawdę dużo kosztują. W rzeczywistości małe i średnie firmy oraz instytucje edukacyjne bardzo często zakładają, że powstające kursy są darmowe. Zupełnie nie biorą pod uwagę czasu, jaki prowadzący muszą poświęcić na przygotowanie materiałów, a potem prowadzenie zajęć. Jest to błędne założenie. Dużo większej ilości czasu wymaga też przygotowanie się do zajęć zdalnych niż do stacjonarnych.


    Technologia sama nie uczy, wiedzę przekazują ludzie. Podobnie jak w przypadku zajęć stacjonarnych, dobrze przygotowany i prowadzony kurs zdalny będzie efektywną formą przekazywania wiedzy. Źle opracowany i nieumiejętnie prowadzony przyniesie bardzo słabe wyniki.


    Prowadzenie zdalnych zajęć nie jest również proste, wymaga specyficznych umiejętności zarówno od kursanta, jak i wykładowcy. Rola tego ostatniego ulega rozszerzeniu. Staje się autorem programu oraz materiałów do kursu, zdalnym opiekunem podczas jego trwania, moderatorem komunikacji między uczestnikami zajęć (jak trudna jest to rola, można ocenić, obserwując pracę moderatorów na dowolnym forum dyskusyjnym) oraz egzaminatorem oceniającym efekty pracy kursantów. Dla porównania: w warunkach e-learningu przeznaczonego dla dużych firm komercyjnych za każdy z tych procesów najczęściej odpowiada zespół specjalistów z danej dziedziny.


    Prowadzący mimo braku werbalnego kanału komunikacyjnego z uczniami musi umieć przełamać uwarunkowania społeczne oraz zbudować ze swoich kursantów grupę. Wyzwaniem jest też przejście od dominującej w klasycznym nauczaniu komunikacji głosowej do pisemnej, która dla większości osób jest zdecydowanie trudniejsza.


    Specyfika zdalnego kształcenia wymaga również zmiany podejścia do ucznia. Przechodzimy od nauczania do samodzielnego uczenia się. Dowolność czasu i miejsca niesie z sobą zarówno szanse, jak i zagrożenia. Podstawą sukcesu w tym modelu kształcenia są silna motywacja i chęć zdobycia wiedzy przez kursanta. Bardzo często w zdalnych kursach brakuje — w porównaniu z kształceniem stacjonarnym — natychmiastowych sankcji związanych z niewykonaniem zadań umieszczonych w sieci. Wymagana jest również bardziej systematyczna praca.


    Z tych powodów do niektórych kursantów (z uwzględnieniem ich wykształcenia, sytuacji społecznej, wykluczenia technologicznego itp.) zdecydowanie lepiej pasuje kształcenie mieszane. Pozwala na korzystanie z zalet materiałów i komunikacji dostępnych w sieci, a jednocześnie niweluje wady e-learningu na spotkaniach na zajęciach stacjonarnych.


    Uczestnik zajęć zdalnych musi się również biegle posługiwać komputerem oraz technologiami sieciowymi. Mimo że obecnie obniża się wiek, w którym następuje pierwszy kontakt z komputerem i internetem, można zaobserwować zawężenie umiejętności związanych z technologią informatyczną. Stajemy się coraz bardziej ograniczonymi użytkownikami, zamykamy się w wybranej użytkowej, a nie twórczej dziedzinie sieci. W procesie zdalnego nauczania niezbędna jest umiejętność biegłego posługiwania się komunikatorami, pocztą, kamerą internetową itd., natomiast części społeczeństwa zaczyna brakować elementarnej wiedzy na temat zasad ich technicznego funkcjonowania. Coraz bardziej przyjazne oprogramowanie zaczyna prowadzić do „wstecznego analfabetyzmu” komputerowego, w którym użytkownik sieci zamyka się w obszarze gier sieciowych i portali społecznościowych.


    Upowszechnienie komunikacji głosowej oraz wideo w sieci nie zastąpiło pisma. Główna wymiana informacji i poglądów podczas zajęć zdalnych następuje na forach, czatach i komunikatorach ciągle bazujących na piśmie i wymagających precyzyjnego formułowania swoich przemyśleń i wniosków. Wymagana jest zatem co najmniej poprawna umiejętność posługiwania się językiem pisanym, o co w pokoleniu SMS-ów, emotikonek i wideo coraz trudniej.


    Problemem dla ucznia, podobnie jak dla nauczyciela, może być brak w komunikacji sygnałów niewerbalnych, które trudno zastąpić umieszczaniem w tekście ikonek.


    Przedstawionych problemów nie należy traktować jako wykluczających ze zdalnego kształcenia. To bardziej zagadnienia, na które należy zwrócić szczególną uwagę, przygotowując uczestników do kursu.


    Są również liczne zalety, a do najważniejszych zaliczamy możliwość uczenia się w warunkach — czasie, miejscu i tempie — najbardziej odpowiednich dla uczestnika zajęć. Może on pominąć zagadnienia oczywiste oraz wrócić do materiału sprawiającego trudność. Spełnia się odwieczne marzenie wszystkich uczniów i studentów przyspieszenia niezbyt ciekawych zajęć.


    Jak będzie wyglądał dalszy rozwój zdalnego nauczania? Gdy obserwuje się rozwój coraz doskonalszych środków technicznych, można przypuszczać, że historia zatoczy koło i powrócimy do modelu kształcenia, w którym będzie można bezpośrednio widzieć zarówno prowadzącego, jak i innych uczestników zajęć, a także porozmawiać z nimi. W jaki sposób? Oczywiście zdalnie — np. poprzez teleobecność (ang. telepresence), której szybki rozwój możemy obecnie obserwować. Zaobserwować możemy także powolny odwrót od tekstu pisanego, dominować zaczynają screencasty i materiały wideo umieszczane w kursach przez prowadzących. Pojawiają się również nowe trendy edukacyjne, takie jak grywalizacja, która staje się nieodzownym elementem kształcenia zdalnego. Powoli historią stają się kursy, w których do ukończenia prowadzi wyłącznie jedna jedynie słuszna droga wymagająca kliknięcia w przycisk Dalej.


    Jak widać po przedstawionych powyżej uwagach, e-learning staje się coraz bardziej przyjazny dla użytkownika, stawia coraz większe wymagania osobom tworzącym i prowadzącym e-zajęcia.


    Przedstawione informacje jedynie pobieżnie prezentują zagadnienia związane ze zdalnym nauczaniem i mają zapewnić minimalne przygotowanie do pracy z platformą Moodle.


    


    
      
        1 6 sierpnia 1991 r. jest oficjalną datą rozpowszechnienia usługi, większość narzędzi (serwer, przeglądarka, edytor) powstała w 1990 r.

      


      
        2 Sama usługa jest jedną ze starszych usług sieciowych. Początki poczty elektronicznej to 1965 r., ale znak popularnej małpy (@) dołączono np. dopiero w 1971 r.

      

    

  


  
    Rozdział 3. Dlaczego Moodle?


    Nauczanie na odległość obejmuje udostępnienie uczestnikom zajęć materiałów w wersji elektronicznej. Są to zazwyczaj teksty, pliki graficzne, animacje, materiały audio, filmy itd. Czego do pracy potrzebuje e-prowadzący? W najprostszym przypadku witryny WWW i skrzynki e-mail. Rozwiązanie jest więc proste — własna, autorska strona w sieci lub gotowe darmowe rozwiązanie w formie CMS[1] (ang. Content Management System, CMS). Wybór mamy naprawdę duży. Systemy takie jak Drupal, Joomla, WordPress czy Mambo zdobyły już dużą popularność na całym świecie. Do tego darmowa poczta w domenie Google lub Outlook i gotowe.


    Pozostaje jednak kilka problemów. W ramach zdalnego kształcenia kontrolujemy wiedzę i umiejętności, czyli przeprowadzamy różnego rodzaju testy i zadania. Dodatkowo, jak w realnym nauczaniu, niezbędne nam jest miejsce, gdzie będziemy notować informacje o postępach naszych kursantów, czyli jest nam potrzebny elektroniczny dziennik. W tym wypadku rozwiązania bazujące na witrynach WWW stają się niewystarczające. Zamiast nich pojawiają się wyspecjalizowane platformy wspomagające nauczanie (ang. LMS[2]). Potrzebujemy środowiska, które oprócz możliwości publikowania treści pozwoli nam wspierać cały proces nauczania, obejmujący również ocenianie i komunikację.


    Poza rozwiązaniami komercyjnymi (ciągle dość kosztownymi) obecnie istnieje sporo darmowych rozwiązań e-learningowych dostępnych na zasadach open source[3]. Zanim skupimy się na Moodle, sprawdźmy, co mamy do dyspozycji. W większości przypadków nasz wybór zwiąże nas na długi czas z wybraną przez nas platformą. Dlaczego? Mimo pewnych standardów związanych z e-learningiem przenoszenie dużej ilości treści pozostaje ciągle procesem czasochłonnym i złożonym.


    Na jakie cechy platform powinniśmy zwrócić uwagę, dokonując wyboru? Gdy oglądamy różne rozwiązania platform e-learningowych, główną uwagę zwracajmy nie na wygląd przykładowego kursu (contentu), który w dużej mierze zależy od kreatywności twórcy, ale na narzędzia wspomagające sam proces nauczania. Opisowo mówiąc, patrzmy, jak dużo ustawień edukacyjnych jest dostępnych w lewym i prawym menu. Pojawia się kolejne „dlaczego?”. Bardzo często zawartość kursu tworzymy w zewnętrznym oprogramowaniu, np. Adobe Captivate[4], Articulate[5] czy iSpring[6], i importujemy do naszej platformy. Tego typu rozwiązania pozwalają tworzyć kursy i szkolenia bardzo rozbudowane od strony graficznej.


    Nas jako przyszłych prowadzących powinny interesować narzędzia wspomagające proces uczenia się. Należy zwrócić uwagę na możliwości, jakie otrzymujemy w zakresie zarządzania naszymi kursami (możliwość wielokrotnego wykorzystania naszych materiałów, importowania treści z innych platform i programów, różnorodne formy prezentacji, oceny wiedzy i umiejętności) oraz w zakresie komunikacji między uczestnikami zdalnych zajęć (systemy komunikacji, fora, czaty). Warto się też zapoznać z narzędziami pozwalającymi na monitorowanie osiągnięć uczestników zajęć (dzienniki ocen, monitoring aktywności).


    Wybierając projekt, należy również sprawdzić, jak długo jest on dostępny na rynku rozwiązań e-learningowych, i tym samym określić, jak może wyglądać jego przyszłość. Zdecydowanie nie warto tracić czasu na platformy, które mogą zniknąć z rynku (zatrzymany zostanie ich rozwój lub staną się narzędziami komercyjnymi) już w najbliższej przyszłości lub od dłuższego czasu nie są aktywnie rozwijane.


    Do ciekawych rozwiązań platform e-learningowych, na które warto zwrócić uwagę, możemy zaliczyć:


    
      	ATutor (http://atutor.ca),


      	Chamilo (http://www.chamilo.org),


      	Claroline (http://www.claroline.net),


      	eFront (http://www.efrontlearning.net),


      	ILIAS (http://www.ilias.de),


      	Metacoon (http://metacoon.net),


      	OLAT (http://www.olat.org),


      	DOCEBO (http://www.docebo.org),


      	.LRN (http://www.dotlrn.org).

    


    Aby zapoznać się z wymienionymi rozwiązaniami, wystarczy zazwyczaj skorzystać z wersji demo dostępnych na stronach projektów. Jest to rozwiązanie szybkie i wygodne (mamy możliwość zalogowania się jako student lub administrator). Jeżeli wybrany projekt nas zainteresuje, to można go zawsze zainstalować na domowym komputerze i spokojnie się zapoznać z jego wszystkimi opcjami. Oczywiście każda z platform ma swoje wady i zalety.


    Większość systemów ma podobne narzędzia i wymagania systemowe, ale różnie jest np. ze wsparciem językowym. Co zrobimy bez platformy w języku polskim, jeżeli będziemy prowadzić zajęcia z małymi dziećmi lub słuchaczami Uniwersytetu Trzeciego Wieku?


    Podobnie wygląda sprawa popularności danego rozwiązania oraz wsparcia społeczności. Zazwyczaj jeżeli zawęzimy nasze poszukiwania systemu LMS do stron w języku polskim, to uzyskamy stosunkowo niewiele informacji. Możemy zawsze korzystać ze wsparcia społeczności międzynarodowej, ale z reguły jest to mniej wygodne rozwiązanie. Inna kwestia jest następująca: jeżeli jest małe zainteresowanie wybraną platformą w naszym kraju, to czy będą osoby chętne do pracy na niej? Podobno przyzwyczajenie jest drugą naturą człowieka. Czy zatem będziemy w stanie przekonać potencjalnych kursantów i prowadzących do zmiany platformy, jeśli pracowali już wcześniej np. na platformie Moodle? Nie zawsze rozwiązanie najlepsze technicznie będzie rozwiązaniem najbardziej popularnym i opłacalnym z biznesowego punktu widzenia.


    Pora na Moodle. Nazwa ta nie jest tak zupełnie przypadkowa. Angielskojęzyczne rozwinięcie skrótu to Modular Object-Oriented Dynamic Learning Environment i w pełni opisuje możliwości platform zdalnego nauczania.


    Modułowe środowisko to możliwość elastycznego tworzenia platformy z pojedynczych modułów wnoszących dodatkowe funkcjonalności do procesu nauczania. Do dyspozycji mamy zarówno moduły standardowe, dostępne w samej platformie zaraz po instalacji, jak i moduły dodatkowe, dostarczane przez licznych programistów pracujących nad rozwojem platformy. Należy pamiętać, że sam rdzeń platformy zawiera sporo narzędzi wspomagających kształcenie zdalne. Wcale do pracy nie są niezbędne dodatkowe moduły.


    Zorientowane obiektowo środowisko pisane z wykorzystaniem języków obiektowych. Moodle od początku związany jest z PHP, jednym z języków programowania, które wywarły olbrzymi wpływ na wygląd i funkcjonalność stron WWW, ale nie jest to jedyna technologia sieciowa godna uwagi. Przy okazji Moodle poznamy również MySql, Ajax, jQuery i wiele innych ciekawych i nowoczesnych rozwiązań. Otwartość kodu platformy pozwala nam na jej modyfikowanie zarówno w zakresie dodatkowych funkcjonalności, jak i jej wyglądu graficznego.


    Dynamiczne — cóż, można przyznać z całą pewnością, że Moodle dynamicznie się rozwija i uwzględnia w tym rozwoju nowoczesne rozwiązania zarówno informatyczne, jak i dydaktyczne. Sam proces kształcenia cechuje się też większym dynamizmem niż kształcenie klasyczne, stacjonarne.


    Środowisko nauczania — w tym właśnie punkcie leży największa siła Moodle. Jest to system pisany i rozwijany tak, aby wspomóc proces nauczania i uczenia się. Nie jest to kolejny CMS, ale LMS z prawdziwego zdarzenia.


    Zgodnie z opiniami twórców możemy przyjąć, że celem projektu Moodle jest stworzenie możliwie najlepszych narzędzi zarówno do zarządzania procesem zdalnego nauczania, jak i wspomagania każdego jego dydaktycznego i metodycznego aspektu. Nie jest to już jeden program, ale zbiór powiązanych ze sobą narzędzi (który zawsze możemy rozszerzyć). Platforma jest elastycznym rozwiązaniem, które pozwala prowadzić zajęcia i z pojedynczymi osobami, i nawet wieloma tysiącami studentów (rysunek 3.1).


    [image: Obraz189846.PNG]


    Rysunek 3.1. Widać wyraźnie, że w Moodle może pracować nawet ponad 100 tys. użytkowników[7]. Statystyka liczby zainstalowanych platform w zależności od liczby zarejestrowanych użytkowników


    Przykładowe wdrożenia podane przez twórców projektu obejmują i szkoły podstawowe, średnie, wyższe, i ministerstwa, organizacje opieki zdrowotnej, organizacje wojskowe, linie lotnicze, spółki naftowe itp. Pełna lista zamieszczona na stronie projektu jest naprawdę imponująca. Platforma jest wykorzystywana do prowadzenia zajęć w pełni zdalnych, ale również mieszanych (ang. blended learning), łączących tradycyjne nauczanie z edukacją na odległość.


    Jednym z ciekawszych zastosowań Moodle jest budowanie społeczności oraz kształtowanie relacji międzyludzkich z wykorzystaniem nauczanych zagadnień. Pomagają nam w tym liczne narzędzia wspomagające komunikację, związane z modułami aktywności, takie jak fora dyskusyjne, czaty, Wiki czy blogi. Możemy też zapewnić warunki pozwalające na pracę w grupie i połączyć proces dydaktyczny z budową relacji społecznych. To wyróżnia Moodle wśród innych systemów CMS, szczególny nacisk na ten aspekt kładą sami twórcy. Sugerują, aby odejść od suchego publikowania materiałów i oceniania uczestników zajęć. Określają nauczyciela nie jako źródło wiedzy, ale bardziej jako osobę będącą moderatorem dyskusji i działań wspomagających proces samodzielnego uczenia się.


    Gdy obserwujemy ilość informacji, jakie nas otaczają każdego dnia, i ich dostępność na przykładzie internetu, to możemy spokojnie przyznać im rację. Można odnieść wrażenie, że rola nauczyciela (i to nie tylko tego zdalnego) przekształca się właśnie z bycia źródłem informacji w bycie osobą uczącą, jak informacje wyszukać, przetworzyć i optymalnie wykorzystać. Zapowiedzi związane z modyfikacją narzędzi Moodle właśnie pod tym kątem powinny nas więc tylko cieszyć.


    Wróćmy na moment do dynamizmu rozwoju naszej platformy — warto poznać zarys jej historii. Potrzeba matką wynalazku, właśnie z tego powodu powstał Moodle. Zaczęło się od zbyt małych możliwości systemu LMS WebCT oraz Martina Dougiamasa, pracownika Curtin University w Australii.


    Początki prac nad platformą to 1999 r., oficjalna wersja 1.0 pochodzi z 20 sierpnia 2002 r. Właśnie od niej uruchomiono rejestrację na stronie projektu witryn wykorzystujących Moodle. Obecnie stosowana wersja to 2.9.x. Ukazała się w maju 2015 r.


    Przetłumaczenie na różne języki umocniło platformę Moodle na pozycji lidera darmowych systemów LMS (spotykamy się też często ze skrótem VLE[8]). Liczbę platform zainstalowanych i zarejestrowanych możemy sprawdzić na stronie projektu; liczbę rejestracji zaprezentowano również na rysunku 3.2.
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    Rysunek 3.2. Liczba witryn wykorzystujących Moodle, zarejestrowanych na oficjalnej stronie projektu[a]


    


    Więcej szczegółowych informacji na temat nowości zawartych w wersjach 2.9 i 3.0 oraz dalszego rozwoju platformy można uzyskać na stronach z dokumentacją projektu[9].


    Jednym z ciekawych rozwiązań zastosowanych na platformie jest oficjalna rejestracja witryn wykorzystujących oprogramowanie Moodle. Jest to ręczny proces wykonywany przez administratora witryny. Polega on na kliknięciu przycisku rejestracji w bloku administracji platformy. Dzięki niemu mamy do dyspozycji liczne statystyki związane z wykorzystaniem Moodle na całym świecie[10].


    Co wynika z tego zarysu historycznego? Moodle jest obecnie dojrzałym, stabilnym, ciągle rozwijanym rozwiązaniem i dzięki temu unikniemy jednego z poważniejszych zagrożeń dla darmowych rozwiązań open source, czyli nagłego zakończenia projektu. Moodle nie jest produktem jednoosobowym, jego integralną częścią jest zespół deweloperów[11] ciągle rozwijających poszczególne moduły platformy. Jak żartują sami twórcy projektu, obecnie nawet zjedzenie Martina Dougiamasa przez kangury nie stanowi już zagrożenia dla Moodle.


    Ważnym elementem projektu jest witryna www.moodle.org, stanowiąca centrum wymiany informacji między twórcami a użytkownikami platformy. Spotkamy tu wszystkich zainteresowanych administratorów, prowadzących kursy i programistów. Na tej stronie możemy zawsze zobaczyć, jak wygląda najnowsza wersja platformy.


    Kolejnym poważnym problemem związanym z projektami open source jest ich komercjalizacja. Również w tym przypadku możemy się czuć dość bezpiecznie. Skoro już raz Martin Dougiamas odrzucił ofertę (podobno aż 20 mln USD) sprzedaży Moodle, to możemy chyba być dość spokojni o przyszłą dostępność i darmowość naszej platformy. Projekt ma bardzo silne wsparcie dużej społeczności użytkowników wywierających znaczący wpływ na dalszy jego rozwój.


    Wybrany przez nas LMS musi być z założenia systemem elastycznym i skalowalnym. Powinien służyć dużej liczbie kursantów, instruktorów i administratorów jednocześnie. Nie są to osoby pracujące sporadycznie, w przypadku rozwiązań e-learningowych duża grupa użytkowników pracuje na platformie każdego dnia, wykonując swoje zadania. Jest to system pracujący 24 godziny na dobę (24/7/365). Skalowalność jest jednym z ważniejszych czynników określających przydatność danego rozwiązania. Jak to wygląda w przypadku Moodle? Z powodzeniem funkcjonują platformy mające ponad 100 tys. użytkowników. Jest to chyba wystarczająca odpowiedź. Poza tym możliwe jest rozłożenie obciążenia platformy Moodle na kilka serwerów, co zabezpiecza nas przed przeciążeniem pojedynczej maszyny.


    Jak w większości rozwiązań sieciowych, wcześniej czy później dochodzimy do kwestii bezpieczeństwa. Sama platforma jest — jak to ma na ogół miejsce — tak bezpieczna, jak bezpieczny jest serwer, na którym jest zainstalowana, o tym należy zawsze pamiętać. Jeżeli jesteśmy spokojni o nasz serwer, to możemy się przyjrzeć samej platformie.


    Podobnie jak to jest we wszystkich rozwiązaniach CMS, możemy stopniować uprawnienia użytkowników w systemie. Istnieje możliwość przydzielenia użytkownikom ról, jak również przypisania do własnych ról określonych uprawnień, co pozwala nam na bardzo elastyczne podejście do tego problemu. Oprócz klasycznego podziału na użytkowników i administratorów mamy domyślne role przypisane w systemie, np. Gość, Student, Prowadzący, Prowadzący bez prawa edycji itd. Uprawnienia te możemy przypisywać w ramach całego systemu lub podstawowej jednostki organizacyjnej Moodle, czyli kursu, a nawet możemy je przypisywać do pojedynczych funkcjonalności platformy.


    Administrując platformą, należy również pamiętać o pilnowaniu informacji pojawiających się na stronie https://security.moodle.org. Są tam wiadomości na temat luk w kodzie platformy oraz rady, jak sobie z nimi poradzić. Wykrycie poważnego błędu związanego z bezpieczeństwem platformy oraz przechowywanych w niej danych powoduje zazwyczaj wydanie nowej wersji platformy.


    Istotną kwestią jest obsługa standardów związanych ze zdalnym nauczaniem. Jest to ważne, jeśli chcemy uniknąć kłopotów przy przenoszeniu naszych kursów do innego środowiska, a chyba jeszcze bardziej jest to istotne w przypadku importu zawartości kursów z zewnętrznych narzędzi do naszej platformy. Moodle współpracuje z takimi standardami jak IMS Content Packing czy SCORM. Są to rozwiązania w pełni wystarczające.


    Następnym zagadnieniem wartym rozważenia jest forma dostępnej pomocy i wsparcia technicznego związanego z użytkowaniem Moodle. Jeśli pracujemy z platformą, to w przypadku wystąpienia problemów mamy do dyspozycji kilka źródeł pomocy. Bezpośrednią pomoc znajdziemy w samej platformie: przy większości funkcji mamy do dyspozycji ikonkę otwierającą pomoc pop-up z podstawowym opisem funkcji (czasami może być to pomoc tylko w języku angielskim). Jeżeli ta forma nie jest wystarczająca, to możemy skorzystać z dokumentacji projektu dostępnej przez łącze bezpośrednio z platformy i na stronie projektu[12]. Można też skorzystać z możliwości poszukania rozwiązania problemu na oficjalnym forum[13].


    Pojęcie „darmowa platforma” może być nieco mylące, szczególnie w przypadku rozpatrywania np. wdrożenia platformy w firmie czy szkole. Mamy darmowe pliki i źródła, ale w razie problemów jako użytkownicy musimy radzić sobie sami — a kłopoty mogą się pojawić. Pamiętajmy, że przed nami są instalacja, konfiguracja, konserwacja, konieczność aktualizacji oraz samo użytkowanie platformy związane z budową kursów i dostosowywaniem ich do potrzeb uczestników zajęć. Jeżeli nie poradzimy sobie z jakimś problemem sami, to zmuszeni będziemy do poszukania pomocy.


    Moodle jako darmowe rozwiązanie jest znany niemal wszystkim, ale już zdecydowanie mniejsza grupa użytkowników jest świadoma istnienia w pełni komercyjnego wsparcia. W 2003 r. powstała witryna www.moodle.com. Jest to oferta komercyjnych rozwiązań związanych z platformą. Na samej stronie znajdziemy blisko 40 firm zapewniających wsparcie w zakresie hostingu, doradztwa, instalacji itp. Tutaj jest też publikowany oficjalny wykaz partnerów Moodle[14].


    Jak wygląda wsparcie użytkowników w naszym kraju? Po pierwsze, platforma zawiera spolszczenia pozwalające na wygodną pracę użytkowników nieznających języka angielskiego. Nie mamy więc problemu wykluczenia językowego, a dodatkowo miło jest pracować w języku ojczystym. Dostępne jest również grono doświadczonych administratorów, praktyków obecnych na polskim forum Moodle. Można zatem liczyć na fachowe rady oraz pomoc.


    Pamiętajmy jednak, że jest to forum entuzjastów platformy, a nie prawdziwy helpdesk. Nie zmienia to faktu, że gdy zadamy konkretne merytoryczne pytanie w grzecznej formie, to mamy spore szanse na uzyskanie pomocy. Jeżeli to nie wystarczy, to można znaleźć w sieci sporo polskich firm zajmujących się hostingiem i wdrażaniem platformy.


    Można przypuszczać, że w najbliższych latach Moodle pozostanie dominującym rozwiązaniem e-learningowym z zakresu open source, a liczba użytkowników platformy w naszym kraju będzie szybko rosła. Stanie się tak dzięki wdrażaniu właśnie tego rozwiązania w szkołach, nawet już podstawowych, gimnazjalnych, ponadgimnazjalnych oraz na uczelniach wyższych. E-learning bardzo dynamicznie rozwija się w naszym systemie edukacji, poza tym jest rozwiązaniem darmowym — stanowi to naprawdę istotny argument. W ostatnim okresie Moodle wkracza również do administracji publicznej. Może więc być tylko coraz bardziej powszechnym rozwiązaniem.


    Wykaz zarejestrowanych stron wykorzystujących Moodle w naszym kraju dostępny jest pod adresem https://moodle.net/sites/index.php?country=PL. Najlepszą reklamą platformy może być to, że została wdrożona na takich uczelniach, jak Akademia Górniczo-Hutnicza w Krakowie[15], Uniwersytet Jagielloński w Krakowie[16] czy Uniwersytet Warszawski[17], a są to tylko nieliczne przykłady powszechnego wykorzystywania platformy na polskich uczelniach.


    Ostatnio zaczęły również powstawać materiały edukacyjne, które możemy samodzielnie osadzić w platformie Moodle. Dobrym początkiem jest projekt Krajowy Ośrodek Wspierania Edukacji Zawodowej i Ustawicznej, obejmujący pokaźne repozytorium darmowych szkoleń zawodowych[18].


    Niestety, ciągle brakuje powszechnego darmowego dostępu do platformy dla nauczycieli zainteresowanych wykorzystaniem tej formy nauczania (pomijam instytucje edukacyjne posiadające własne platformy oraz np. dość wiekową już inicjatywę CZN Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie w ramach studiów podyplomowych przygotowanie kadry do prowadzenia kształcenia ustawicznego na odległość). Pewnym rozwiązaniem może się stać dość nowy projekt twórców platformy — MoodleCloud[19].


    Czy konieczne jest posiadanie własnej platformy przez każdą szkołę? Wydaje się, że — przy możliwościach samego Moodle — zdecydowanie nie, szczególnie w przypadku mniejszych szkół. Z punktu widzenia większości instytucji własna platforma — mimo niewątpliwych zalet (z uwzględnieniem oczywiście tego, że sama platforma jest rozwiązaniem darmowym) — wymaga własnego serwera (oraz administratora) albo wynajętego hostingu. Mimo tych problemów liczba platform w szkołach ciągle rośnie.


    Jak wygląda wykorzystanie platformy przez firmy prywatne? Przygotowanie dzieci i młodzieży do kształcenia na odległość może się przełożyć w przyszłości na większe zainteresowanie zdalnymi kursami. Powszechność stosowania platformy w szkołach powoduje, że ich absolwenci chętniej wybierają znane sobie środowisko, gdy szukają szkoleń i możliwości rozwoju zawodowego. Koszty utrzymania platformy dla firmy komercyjnej są znikome, zdecydowanie większe obciążenie finansowe generują materiały, które mamy zamiar umieścić na stronie w ramach publikowanych kursów.


    Gdy przegląda się oferty firm szkoleniowych, widzi się wyraźnie, że również w tym przypadku przytłaczająca większość wybrała Moodle jako swoją platformę e-learningową. Widać również, że ta liczba ciągle i systematycznie rośnie. Pojawiają się też firmy i programiści zajmujący się tworzeniem dodatkowych modułów oraz rozwiązań graficznych na potrzeby platformy. Moodle wydaje się optymalnym rozwiązaniem dla małych i średnich przedsiębiorstw, w szczególności firm szkoleniowych wzbogacających w ten sposób swoją ofertę rynkową. Jako samodzielni trenerzy również mamy już możliwość nawiązania współpracy z firmami, które wynajmą nam miejsce na swojej platformie. Dzięki takim rozwiązaniom możemy sprzedawać swoje kursy i nie zajmować się hostingiem i administracją.


    W takiej sytuacji musimy pamiętać jeszcze o jednej sprawie. Sama nazwa Moodle™ jest zastrzeżonym znakiem towarowym Moodle Trust i w niektórych przypadkach jej użycie w celach reklamowych wymaga otrzymania bezpośredniej pisemnej zgody (poprzez https://moodle.com/helpdesk/).


    Nie ma rozwiązań idealnych. Czasami na naszym Moodle mogą się pojawić nieoczekiwane problemy, czasami brakuje określonych funkcjonalności. Mimo tych niedogodności nie tylko z edukacyjnego, lecz także biznesowego punktu widzenia Moodle jest w naszych krajowych realiach ciekawym i godnym uwagi rozwiązaniem e-learningowym i biznesowym.


    


    


    


    


    
      
        1 System zarządzania treścią w formie często bardzo rozbudowanej aplikacji internetowej. Jego cechą szczególną jest możliwość dodawania materiałów i edytowania stron przez osoby nieposiadające szczególnej wiedzy informatycznej.

      


      
        2 Ang. Learning Management System — System Zarządzania Nauczaniem.

      


      
        3 Otwarte oprogramowanie (ang. Open Source Movement).

      


      
        4 Jedno z wiodących rozwiązań pozwalających na opracowanie materiałów przeznaczonych do zdalnego nauczania. Więcej informacji można uzyskać na stronie http://www.adobe.com/pl/products/captivate.html.

      


      
        5 Bardzo ciekawy i intuicyjny w obsłudze pakiet oprogramowania przeznaczony do tworzenia szkoleń e-learningowych. Więcej informacji można uzyskać na stronie https://www.articulate.com/.

      


      
        6 Kolejny produkt pozwalający tworzyć multimedialne szkolenia bez szczególnej wiedzy informatycznej. Więcej informacji można uzyskać na stronie http://www.ispringsolutions.com/.
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    Rozdział 4. Instalacja i wstępna konfiguracja platformy


    4.1. Wymagania


    Chcemy zacząć pracę, tworzyć kursy i szkolenia. Potrzebujemy dostępu do platformy. Jak najszybciej, najprościej i oczywiście najtaniej rozpocząć przygodę z Moodle? Szczególnie kiedy chcemy po prostu poćwiczyć swoje umiejętności? Po pierwsze, potrzebujemy odpowiedniego środowiska, w którym zainstalujemy naszą platformę. Nie ma różnicy, czy będzie to instalacja lokalna na naszym domowym komputerze czy koncie hostingowym[1]. Obecne wymagania, jakie stawia Moodle, to PHP 5.4.4 (z uwzględnieniem odpowiednich bibliotek) oraz MySql 5.5.31[2]. O ile PHP i MySql same w sobie stanowią swoisty standard, który obowiązuje większość aplikacji sieciowych, w tym systemów CMS czy e-sklepów, o tyle same wersje tych rozwiązań czasami mogą postawić dość wysoko poprzeczkę dla hostingu. Generalnie powoli cechą szczególną Moodle staje się to, że czasami wprowadzenie nowej wersji powoduje lekkie trzęsienie ziemi z powodu wymagań, jakie stawia ona stronie programowej i sprzętowej. Większość moodlerów doskonale pamięta, jaką niespodziankę w zakresie wymagań sprawiła wersja 2.2. W wersji 2.8 pojawił się problem z wymaganiami stawianymi bazie danych. Część hostingów nie zapewniała wersji wymaganej przez platformę. Cóż, swoista cena postępu i innowacyjności. Na szczęście najnowsza wersja 3.0 nie generuje większych problemów na etapie wdrożenia. Twórcy tym razem w dużej mierze skupili się na rozwiązaniach usprawniających działanie platformy.


    Teoretycznie łatwiejsza część wymagań za nami. Przed nami natomiast wymagania sprzętowe, które — w założeniach — w porównaniu z poprzednimi wersjami z rodziny 2.x nieszczególnie uległy zmianie. Tym razem mamy jednak dwie zupełnie różne sytuacje. Pierwsza to instalacja platformy na naszym domowym komputerze, natomiast druga to publikacja platformy na koncie hostingowym.


    Wymagania podane przez twórców Moodle to procesor min. 1 GHz, zalecany 2 GHz, dwurdzeniowy, 160 MB wolnego miejsca przestrzeni dyskowej (dodatkowo oczywiście miejsce na kursy) i min. 256 MB pamięci RAM przy zalecanym 1 GB. Jak na standardy dzisiejszych komputerów nie są to wymagania szczególnie wygórowane. Do nich musimy również dodać wymagania serwera WWW. W przypadku instalacji lokalnej na komputerze domowym mimo wszystko większego problemu nie mamy.


    Pora na sytuację numer dwa, czyli hosting pozwalający na uruchomienie naszej platformy w sieci. Tu sprawa staje się poważniejsza, głównie pod względem finansowym. Jeżeli chcemy sami poćwiczyć ustawienia platformy i nie będziemy stosować bardziej wymagających funkcjonalności, to hosting znajdziemy w rozsądnej cenie i bez większych problemów. Należy jednak być świadomym, że przy podstawowym hostingu z 256 MB pamięci RAM i ograniczonym czasie wykonywania skryptów bardzo szybko mogą się pojawić problemy, już np. z wykonywaniem automatycznych kopii zapasowych.


    W przedstawionych informacjach pojawiają się zapisy średnio zrozumiałe dla przeciętnego śmiertelnika, a książka jest skierowana m.in. do trenerów i nauczycieli niekoniecznie mających wykształcenie informatyczne lub zamiłowanie do tej dziedziny. Co więc zrobić na tym etapie? Należy poprosić o pomoc znajomą osobę, która pomoże nam w wyborze hostingu.


    Bardzo ostrożnie należy podchodzić do ofert dostawców, którzy szczególnie interesujące nas parametry dość starannie ukrywają. Zapisy informujące o możliwości korzystania z pamięci RAM do np. 300 MB należy traktować dość ostrożnie właśnie z uwagi na dodane „do”.


    Jeszcze jedna techniczna uwaga. Moodle ma swoje jedno dość charakterystyczne wymaganie — katalog moodledata, służący do przechowywania plików wchodzących w skład naszych kursów, musi się znajdować powyżej katalogu public_html, służącego do przechowywania samej instalacji Moodle. Czasami w ramach hostingu trzeba naprawdę trochę się pomęczyć, aby ten problem rozwiązać. Dlaczego? Spora część dostawców usług niejako fizycznie blokuje użytkownikom możliwość wyjścia powyżej poziomu katalogu public_html, który jest standardowym miejscem przeznaczonym do przechowywania i publikowania witryn internetowych.


    Swoistą zagadką intelektualną jest przewidzenie, ile tak naprawdę potrzebujemy pamięci RAM na naszym hostingu. Oficjalne zalecenie określa, że na 1 GB pamięci przypadać może od 10 do 20 użytkowników platformy. Należy jednak pamiętać, że nie chodzi tu o użytkowników zalogowanych, tylko o czynnie użytkujących platformę, obciążających serwer wykonywaniem różnych aktywności. Wiadomo, że inne obciążenie wywoła użytkownik korzystający ze strony WWW, a inne — oglądający film osadzony na platformie lub przeglądający multimedialny SCORM.


    Wymagania stawiane sprzętowi zależne będą również od sposobu prowadzenia szkoleń. W przypadku kursów prowadzonych stacjonarnie z wykorzystaniem platformy podczas zajęć należy się liczyć z mniej więcej 15 uczestnikami na jedną grupę. Wyobraźmy sobie Moodle w szkole lub firmie szkoleniowej, w której prowadzone są jednocześnie zajęcia w dwóch lub trzech grupach. W przypadku zajęć wyłącznie zdalnych niejako z definicji uczestnicy kursów bardziej rozłożą się w czasie, tym samym wygenerują mniejsze obciążenie serwera.


    W przypadku prowadzenia platformy dla blisko 70 użytkowników, zainstalowanej na standardowym, dość ubogim hostingu, można było zauważyć, że na platformie pracowało równocześnie góra trzech użytkowników. Różnica w obliczaniu niezbędnej pamięci RAM dość znaczna.


    Tak czy inaczej przewidzenie, ile pamięci potrzebuje nasza platforma, to problem spędzający sen z powiek administratorom Moodle. Jeżeli sami hobbystycznie bawimy się prywatną platformą, to nic strasznego się nie stanie, jeżeli przeciążymy serwer i na jakiś czas wypadniemy z sieci. Dużo większy problem się pojawi, jeżeli prowadzimy działalność komercyjną. Dodatkowym utrudnieniem jest to, że czasami na tym samym hostingu instalowane są strony WWW będące wizytówką firmy. W tym momencie przekroczenie parametrów wynajętego hostingu spowoduje również odłączenie strony.


    Co z miejscem na kursy? O wymaganych 160 MB możemy dość szybko zapomnieć, szczególnie jeżeli nasze szkolenia będą wzbogacone licznymi grafikami, screencastami lub filmami wideo. Platforma potrafi błyskawicznie „puchnąć” na dysku. Dużo ponownie zależy od formy prowadzonych zdalnie zajęć. Jeżeli chcemy wejść w interakcję z użytkownikami i utworzymy dużo aktywności związanych z przesyłaniem plików, to z pewnością odczujemy to na naszym koncie hostingowym.


    Oczywiście administrator platformy może ustawić limity związane z wielkością przesyłanych plików, ale z drugiej strony często utrudnia to pracę prowadzącym i tworzącym szkolenie. Należy pamiętać o zachowaniu zdrowego rozsądku. Układając zadania, pamiętajmy o szanowaniu naszej powierzchni dyskowej.


    Obecnie większość hostingów, nawet tych stosunkowo tanich, zapewnia nam 50 GB powierzchni dyskowej i przy mądrym gospodarowaniu jest to wystarczająca ilość miejsca na całkiem sporo szkoleń online. Obecnie możemy trafić na kursy, które będą zajmować 0,5 – 1 GB. W większości przypadków miejsce zarezerwowane na kurs musimy liczyć podwójnie — powinniśmy przechowywać minimum jedną kopię archiwalną naszego szkolenia.


    Jak więc wybrać hosting? Niestety, dokonywanie wyboru przypomina zabawę w sapera. Pewnie na hostingu możemy się poczuć dopiero po zainstalowaniu platformy i uruchomieniu pierwszych szkoleń. Do tego momentu mamy sporą szansę na niespodzianki. Teoretycznie problem wyboru dostawcy nie istnieje. Wystarczy w Google wpisać słowo „hosting” i jesteśmy zasypani ofertami. Pamiętajmy jednak, że już na etapie wyboru oferty musimy zbilansować koszty i parametry hostingu. „Fajnie się to pisze, ale jak to zrobić?” — pewnie pomyśli w tym momencie niejeden czytelnik. Poniżej kilka podstawowych rad.


    Na co szczególnie zwrócić uwagę:


    
      	Czy jest dostępny okres próbny. Nie kupujmy kota w worku. Nie mamy pewności, czy nasz Moodle ruszy? Dajmy sobie czas na dokładne sprawdzenie, czy chociaż sama instalacja platformy będzie przebiegać bezproblemowo. Przy okazji warto sprawdzić poziom wsparcia technicznego.


      	Oficjalne forum Moodle[3]. Poczytajmy i popytajmy, co inni sądzą o naszym nowo wybranym hostingu. Duża szansa, że ustrzeżemy się przed poważnymi błędami.


      	Archaiczny limit transferu. W XXI wieku jakikolwiek limit transferu, w przypadku gdy mamy multimedialne kursy z dużą ilością materiałów audio i wideo, jest nie do przyjęcia.


      	Ilość dostępnej pamięci RAM. Jeżeli chcemy się wyłącznie bawić — min. 256 MB, w pozostałych przypadkach kierujemy się zasadą: na ile tylko nas stać.


      	Ilość dostępnej powierzchni dyskowej. Minimum 50 GB. Jeżeli tej powierzchni nam zabraknie, to z pewnością będzie nas stać na zakup lepszego hostingu.


      	Cena odnowienia hostingu. Niech siły wyższe chronią nas przed promocjami przez pierwszy rok obowiązywania umowy. Trudno sobie wyobrazić przenoszenie działającej komercyjnie platformy z dużą liczbą kursów co roku na inny hosting. Oczywiście jest to możliwe, ale ilość poświęconego czasu i problemy, jakie się pojawią, mogą nie być rekompensowane przez zaoszczędzone pieniądze. Skoki ceny po pierwszym roku mogą być naprawdę całkiem spore.


      	Rodzaj udzielanego przez dostawcę wsparcia. Nikt nie wymaga, aby wsparcie techniczne hostingu instalowało za nas platformę, choć oczywiście byłoby to sympatyczne rozwiązanie, ale już pomoc w utworzeniu katalogu moodledata może być mile widziana.


      	Możliwość łatwego tworzenia katalogu moodledata powyżej katalogu public_html. Warto o to zapytać przed zakupem, ponieważ czasami jest to niemal nie do wykonania.


      	Dostęp do powłoki systemowej. Praca przez powłokę systemową (ang. Shell) jest czasami niemal niezbędna, kiedy chcemy „doszlifować” platformę, zarządzać kopiami zapasowymi czy uprawnieniami do plików i katalogów. O konieczności posiadania konta FTP nawet nie wspominam, bez niego jesteśmy zdani całkowicie na pomoc obsługi technicznej hostingu.


      	Główne dylematy początkującego moodlera:


      	Parametry hostingu czy jego cena?


      	Możemy wykupić najlepszy z możliwych, wyspecjalizowany serwer, tzw. dedykowany, na którym zainstalujemy platformę. Nie będzie problemów z jego wydajnością, miejscem na dysku, ale zapłacimy naprawdę spore pieniądze. Możemy je zaoszczędzić, jeśli wybierzemy jeden z tańszych hostingów przeznaczonych na strony WWW. Uda się zainstalować platformę. Na etapie testów wszystko będzie działać, ale po nieznacznym zwiększeniu liczby użytkowników może się okazać, że hosting nie radzi sobie z obciążeniem. Co więcej, może się okazać, że dostawca usługi nie pozwoli nam dokupić niezbędnych zasobów. Większość umów zawieranych jest na rok. Tak więc przy nadmiernej oszczędności może się niestety sprawdzić przysłowie mówiące, że chytry dwa razy traci. Jak więc wybrać? Kierować się własnym doświadczeniem lub zapytać kogoś, kto takie doświadczenie ma. Następnie założyć dodatkowo odpowiedni zapas i uwzględnić przyszły rozwój platformy, chyba że planujemy przenosić hosting co rok. Innej drogi niestety nie ma.


      	Dostawca globalny czy niszowy?

    


    Jak zawsze nie mamy lekko i każda z możliwości ma swoje zalety i wady. Duży dostawca usług to zazwyczaj niższa cena i bardziej sprawdzone rozwiązania połączone z teoretycznie większą niezawodnością. Wady? Cóż, załatwienie jakiegokolwiek problemu przypomina bicie głową w mur (ale za to zawsze podeślą nam ankietę na temat zadowolenia z kontaktu). Przed kontaktem z infolinią pojawia się ochota zażycia leków uspokajających, tak na zapas. W większości przypadków wspomnienia są koszmarne. Nawet przekierowanie z infolinii do działu wsparcia technicznego sporadycznie przynosi rozwiązanie. W ostatnich latach odniosłem również wrażenie, że dużych dostawców cechuje większy bezwład we wprowadzaniu nowych wersji PHP czy MySql.


    Mniejszemu dostawcy zazwyczaj bardziej zależy na kliencie. Częściej uzyskamy bardziej konkretne informacje i większe wsparcie. Trafiamy podczas kontaktu na osoby, które po prostu pracują z serwerami, więc wiedzą, o czym mówimy, i lepiej rozumieją nasze potrzeby.


    Oczywiście wszystkie spostrzeżenia mają charakter subiektywny, a od każdej reguły są wyjątki.


    4.2. Czego wymagamy od użytkownika platformy


    Na szczęście poprzeczka postawiona zwykłemu, szaremu użytkownikowi ustawiona jest bardzo nisko. Wymagania są naprawdę minimalne. Wystarczy w miarę aktualna przeglądarka internetowa, taka jak Chrome (min. 30.0), Firefox (min. 25), Safari (min. 6) i oczywiście IE (wersja 9 lub 10, jeżeli w pełni chcemy korzystać z rozwiązań drag-and-drop). W większości przypadków ze starszą przeglądarką też popracujemy z Moodle, jeżeli pogodzimy się z drobnymi problemami przy niektórych rozwiązaniach.


    Obecnie platforma coraz lepiej radzi sobie na urządzeniach mobilnych. Wreszcie w miarę poprawnie wyświetla się na smartfonach i tabletach, skaluje do rozmiaru ich ekranów. Co prawda korzystanie z Moodle nie jest szczególnie wygodne, ale jest możliwe, a to już ogromny postęp w porównaniu z poprzednimi wersjami. Dodatkowo udostępniona została aplikacja wspomagająca pracę z platformą właśnie na urządzeniach mobilnych (rysunek 4.1). Obecnie ma dużo ograniczeń, np. bardzo często odwołuje się do zewnętrznej przeglądarki i nie obsługuje wszystkich aktywności, ale jest to zdecydowanie krok w dobrą stronę.
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    Rysunek 4.1. Fragment okna aplikacji mobilnej wspomagającej pracę z Moodle
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            Oczywiście wszystkie uwagi związane są z użytkowaniem samej platformy. Wymagania, jakie stawiają szkolenia multimedialne, to zupełnie inna sprawa.

          
        

      
    


    


    4.3. Moodle lokalny


    Moodle zainstalowany na komputerze stacjonarnym jest rozwiązaniem wystarczającym tylko i wyłącznie do ćwiczeń oraz przygotowywania materiałów edukacyjnych na potrzeby prawdziwych sieciowych kursów. Ewentualnie możemy stosować takie rozwiązanie jako poligon dla naszych testów konfiguracyjnych związanych z platformą. Jeżeli coś się nie uda i platforma przestanie reagować, to w ciągu kilku minut możemy mieć gotową kolejną.


    Praca z lokalną platformą jest też trochę szybsza niż z rozwiązaniem zainstalowanym na hostingu. Mamy wydajniejszy sprzęt i nie czekamy na transfer plików. Możemy również pracować spokojnie nawet bez dostępu do sieci, choć w dzisiejszych czasach ten argument brzmi dość dziwnie.


    W przypadku tworzenia kursu na potrzeby Moodle potrzebny jest nam dostęp do samej platformy. Materiały składowe na jej potrzeby możemy przygotować w różnorodnym oprogramowaniu, ale samego kursu w formacie przygotowanym do importu (format .mbz) bez Moodle opracować nie można.


    Cóż, pora rozpocząć prawdziwą naukę i zainstalować lokalnie najnowszą platformę Moodle[4]. Możemy ją instalować na dowolnym lokalnym komputerze lub napędzie przenośnym (pendrive, dysk zewnętrzny, choć nawet w przypadku podłączenia przez USB 3.0 platforma może się trochę przycinać).


    Twórcy Moodle postanowili maksymalnie ułatwić nam wspomnianą instalację. Na stronie projektu możemy pobrać dystrybucje przeznaczone specjalnie do szybkiej instalacji w systemie Windows[5]. Zakładam, że osoba mająca w domu system Linux z instalacją w tym systemie poradzi sobie sprawnie bez pomocy.


    W ostatnich latach zmieniło się bardzo podejście twórców do „lokalnego” rozwiązania. Gdy pisałem poprzednie wydanie książki, praktycznie nie było najnowszej wersji platformy do instalowania w systemie Windows. Konieczne było zainstalowanie serwera WWW przeznaczonego do pracy w systemie Windows, a następnie doinstalowanie samej platformy.


    Obecnie pojawiają się niemal równocześnie wersje przeznaczone do instalacji na serwerze i portable[6] na lokalne komputery. Do pobrania i instalacji mamy również wszystkie wersje historyczne, w tym Moodle 1.9.19+, którą możemy zastosować do konwersji starych kursów na potrzeby wersji 2.x lub 3.x. Co tak naprawdę pobieramy i instalujemy? W jednym pliku ZIP otrzymujemy wszystkie pliki platformy Moodle oraz zintegrowany z nią tzw. serwer WAPM[7] bazujący na rozwiązaniach XAMPP. Upraszczając: dostajemy wszystko, co niezbędne, aby po rozpakowaniu szybko uruchomić własną platformę. Tym samym mamy gwarancję, że nasz serwer, który będziemy instalować, spełnia wymagania platformy.


    Dostępne są również inne rozwiązania, w tym rozwiązanie firmy Microsoft[8] (sądząc po komentarzach na stronie — raczej dla ekstremistów, i do tego dość „stara” wersja 2.7).


    Instalacji na komputerze lokalnym nie można w żaden sposób porównywać z instalacją na serwerze, o tym zawsze należy pamiętać. Z drugiej strony większość ustawień jest identyczna jak przy instalacji sieciowej, a jak już psuć, to na komputerze lokalnym, a nie na hostingu.


    Pora rozpocząć pierwsze kroki z platformą Moodle. Przystępujemy do instalacji na domowym komputerze. Na początek pobieramy ze strony https://download.moodle.org/windows/ najnowszą wersję w formie pliku ZIP przeznaczoną dla systemu Windows. Drobna uwaga — pobieramy najnowszą stabilną wersję (oznaczoną jako MOODLE STABLE), nie wersję deweloperską (w nazwie pojawia się skrót DEV). Pobrany plik rozpakowujemy, najlepiej w katalogu głównym dysku twardego.


    W prawidłowo rozpakowanym katalogu znajdziemy katalog server (z kompilacją serwera XAMPP i Moodle) oraz pliki README.txt (ogólna informacja), Start Moodle.exe (uruchamia serwer) i Stop Moodle.exe (zatrzymuje serwer z naszym Moodle) (rysunek 4.2). Nie należy się stresować, jeżeli w momencie uruchamiania pliku Start Moodle wyskoczy na naszym ekranie okienko poczciwej linii poleceń systemu Windows. Jest to prawidłowy objaw uruchomienia serwera. Okna nie należy zamykać, nastąpi to samoczynnie, kiedy zakończymy pracę serwera, uruchamiając plik Stop Moodle.exe. W przypadku drugiego pliku zostaniemy poproszeni o naciśnięcie dowolnego klawisza i w ten sposób zamknięte zostaną automatycznie otwarte okna (rysunek 4.3).
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    Rysunek 4.2. Jak uruchamiamy serwer? Wystarczy uruchomić plik Start Moodle.exe
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    Rysunek 4.3. Bez paniki, tym razem czarny ekran jest mile widziany. Dowolny przycisk zamknie automatycznie okno


    Podczas pierwszego uruchomienia może się zgłosić nasza zapora systemowa z pytaniem, czy ma blokować serwery Apache i MySql. Decyzja należy do nas, czy pozwolimy naszym serwerom na łączność ze światem zewnętrznym czy nie. Oczywiście zawsze możemy zmienić ustawienie w ustawieniach zapory systemowej (rysunek 4.4).


    Uruchamiamy w przeglądarce adres http://localhost i przechodzimy do instalacji platformy. Informacje podawane w kolejnych polach formularza podczas instalacji będą wprowadzane do pliku konfiguracyjnego platformy config.php. Plik ten można później edytować, by dokonać zmian w ustawieniach.
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    Rysunek 4.4. Szybka decyzja — jak bardzo chcemy otworzyć platformę na sieć


    


    Pierwszą decyzją, jaką musimy podjąć, jest wybór wersji językowej, w której odbędzie się instalacja i uruchomi się platforma (rysunek 4.5). Oczywiście wybór nie jest ostateczny i zawsze po zakończeniu instalacji możemy wybrać interesujący nas język. Z wersjami językowymi różnie bywa. W 100% Moodle praktycznie nigdy nie był spolszczony i zapewne nigdy nie będzie. Czasami można odnieść wrażenie, że nawet dla językowego laika bardziej zrozumiały jest angielski niż polskie tłumaczenie. Jednakże na etapie instalacji tłumaczenie jest sensowne i możemy z niego śmiało korzystać.
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    Rysunek 4.5. Wybór wersji językowej platformy


    Na tym etapie otrzymujemy również ostatnie ostrzeżenie dotyczące wymagań naszej platformy. Kolejny etap to potwierdzenie ścieżek i adresu sieciowego (rysunek 4.6).
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    Rysunek 4.6. Formularz określający ścieżki dostępu do kluczowych katalogów Moodle


    Adres w sieci (ang. Web address) — adres, pod jakim będzie widoczna platforma w sieci (w przypadku hostingu może to być np. http://www.twoja domena.com), ale w tym przypadku jest to adres, który będziemy wprowadzać w naszej przeglądarce.


    Katalog Moodle (ang. Moodle directory) — lokalizacja miejsca, w którym dostępne będą pliki platformy z uwzględnieniem ścieżki systemowej. W naszym przykładzie plik ZIP został rozpakowany w katalogu głównym dysku J. W przypadku instalacji platformy na serwerze musimy wspomniany katalog utworzyć samodzielnie.


    Katalog danych (ang. Data directory) — katalog (domyślnie moodledata), do którego zapisywane będą wszystkie pliki wysyłane przez użytkowników za pośrednictwem formularzy platformy. Wszystko, co przygotujemy i opracujemy w naszych kursach, zostanie zapisane w tym katalogu. Należy pamiętać, aby katalog ten miał odpowiednie uprawnienia, czyli miał prawa do zapisu i odczytu, ale tylko z poziomu serwera (np. dostępny dla użytkownika Apache). Katalog ten nie powinien być dostępny z poziomu przeglądarki WWW. Najlepiej, aby znajdował się poza katalogiem public_html w przypadku tradycyjnej instalacji platformy na serwerze WWW. W naszym przypadku katalog public_html nie występuje, jego odpowiednikiem jest katalog moodle. Zarówno ten katalog, jak i moodledata są umieszczone w katalogu server, niejako na jednym poziomie. Zaletą lokalnej instalacji platformy z gotowej paczki przeznaczonej dla systemu Windows jest to, że nie trzeba się przejmować strukturą plików i katalogów. Wszystko jest gotowe zaraz po rozpakowaniu pliku pobranego z witryny moodle.org.


    Kolejne Dalej wybrane na stronie z instalatorem w normalnych warunkach przenosi nas do wyboru rodzaju bazy danych (rysunek 4.7). W przypadku instalacji z gotowej paczki wybór domyślny to MySql i nie mamy na niego wpływu. Ustawienia bazy danych są w dużej mierze domyślne. Jeśli korzystamy z naszego gotowca, to nie mamy tak naprawę powodu, aby coś zmieniać.
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    Rysunek 4.7. Formularz ustawień związanych z dostępem do bazy danych MySQL


    Host bazy danych (ang. Database host) — jest to lokalizacja serwera baz danych. Localhost oznacza ten sam serwer (komputer), na którym dokonujemy instalacji. W większości przypadków będziemy w tym polu ustawiali właśnie localhost, nawet jeżeli będziemy prowadzić instalację na hostingu.


    Nazwa bazy danych (ang. Database name) — nazwa bazy danych, w której zainstalujemy tabele niezbędne do pracy platformy. Domyślnie jest utworzona baza Moodle, z którą będzie współpracować platforma. W razie instalacji na koncie hostingowym bazę danych należy utworzyć wcześniej, przed rozpoczęciem instalacji Moodle.


    Użytkownik bazy danych (ang. Database user) — nazwa właściciela bazy danych, czyli konta mającego uprawnienia do danej bazy. W naszym przypadku tym użytkownikiem jest Root (konto administratora, zgodnie z ustawieniami XAMPP, z którego będzie korzystać nasza lokalna platforma). Jeśli pracujemy z kontem hostingowym, to użytkownika albo musimy utworzyć sami, albo otrzymamy go od właściciela hostingu.


    Hasło do bazy danych (ang. Database password) — hasło dostępu do bazy danych. W tym przypadku pole jest pozostawione puste, czyli nie ma hasła dostępu do bazy. Jest to sytuacja niedopuszczalna, zagrażająca bezpieczeństwu konta w razie normalnej instalacji, udostępnianej w internecie.


    Prefiks tabel (ang. Table prefix) — opcja przydatna, gdy np. mamy kilka różnych systemów portalowych i CMS zainstalowanych w jednej bazie danych. Przy takim rozwiązaniu tabele naszej platformy wyróżnione będą prefiksem mdl_, co pozwoli je łatwo odszukać w bazie danych.


    Port bazy danych (ang. Database port) — znowu „technikalna” sprawa. Domyślnie łączymy się z bazą danych, korzystając z portu[9] 3306. Czasami, w określonych sytuacjach związanych z przekierowaniem portów czy konfliktami z innymi aplikacjami, możemy ten port zmienić. W naszym rozwiązaniu baza pracuje na domyślnych standardowych ustawieniach.


    Pora na swoistą klasykę wszystkich procesów instalacyjnych, czyli zapoznanie się z prawami autorskimi. Zbyt dużego wyboru nie mamy i pozostaje nam dokonać ich akceptacji.


    Przechodzimy do kontroli serwera (ang. Server checks). Instalator oceni przydatność naszego serwera pod kątem instalacji platformy. Dla naszej zintegrowanej wersji platformy oczywiście wszystko jest przygotowane perfekcyjnie. Widzimy cieszący oko rządek OK (rysunek 4.8). W przypadku kont hostingowych może być jednak różnie. Instalator może nam zasugerować sprawdzenie wybranej pozycji z listy. W tym momencie nie musimy się jeszcze stresować, zazwyczaj po prostu platforma nie potrafiła sprawdzić konkretnego ustawienia. Czasami jednak jasno daje nam do zrozumienia, że instalacja nie jest możliwa, a nasz serwer nie spełnia nawet minimalnych wymagań. Wtedy, no cóż, pozostaje nam sprawdzenie i naprawienie wszystkich usterek. W przypadku wynajmowanego hostingu może się okazać, że to niestety koniec naszej przygody z platformą.
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    Rysunek 4.8. Weryfikacja środowiska przez instalatora platformy. Oby w każdym punkcie pojawiło się OK


    


    Instalacja (ang. Installation) jest procesem wymagającym uzbrojenia się w cierpliwość. Jeżeli przeszliśmy weryfikację, to sam proces przebiega automatycznie, a my spokojnie z filiżanką herbaty w ręce obserwujemy kolejne Gotowe potwierdzające instalację komponentów platformy. Wspomniana filiżanka jest pomocna, powinna zająć nas na tyle, aby nie przyszły nam na myśl jakieś nerwowe posunięcia. Dlaczego? Proces instalacji ma swoją przypadłość — sporadycznie zacina się na niektórych elementach platformy. Zdecydowanie nic nie należy ruszać. Dzięki subiektywnym obserwacjom mogę stwierdzić, że proces instalacji trwa zdecydowanie zbyt długo, i to niezależnie od posiadanego komputera (rysunek 4.9).
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    Rysunek 4.9. Fragment widoku weryfikowanego procesu instalacji


    


    W tym momencie zobaczymy ustawienia związane z naszym kontem administratora, które pozwoli nam władać platformą. Ustawień profilu użytkownika jest ogromna liczba. Nam obecnie wystarczy kilka podstawowych — chcemy przecież jak najszybciej zacząć tworzyć kursy. Wszystkie opcje dostępne na tym etapie instalacji będą dostępne później do modyfikacji w naszym profilu.


    W formularzu musimy natomiast wypełnić bezwzględnie wszystkie pola oznaczone czerwoną gwiazdką:


    Nazwa użytkownika (ang. Username) — nasz login obowiązujący na platformie.


    Nowe hasło (ang. New password) — hasło, za pomocą którego będziemy się logować. Domyślna polityka bezpieczeństwa w zakresie haseł wymaga minimum ośmiu znaków, małych i dużych liter, cyfr oraz znaku specjalnego. Dla zwykłych użytkowników platformy możemy w opcjach administracji zasady te złagodzić, pamiętajmy jednak, że uprawnienia administratora są szczególne i dostęp do platformy osoby niepowołanej przez jego konto może przynieść naprawdę poważne straty. Z drugiej strony bardzo ostra polityka dotycząca haseł powoduje masowe problemy z użytkownikami, którzy zapominają swoje hasła.


    Imię (ang. First name) i Nazwisko (ang. Surname) użytkownika. Będą one wyświetlane w platformie po zalogowaniu.


    E-mail (ang. E-mail address) — adres, na który będą przychodziły wszystkie powiadomienia z platformy. W niektórych przypadkach wiadomości odnajdziemy, ale w… spamie. Część serwerów pocztowych nie przepada za Moodle. Poprawnie działający adres poczty elektronicznej jest warunkiem wygodnej pracy z platformą.


    Na zakończenie pozostają ustawienia strony głównej naszego e-learningowego serwisu (ang. New settings — Front page settings).


    Pełna nazwa serwisu (ang. Full site name) — podajemy pełną nazwę serwisu, która będzie wyświetlana w nagłówku strony.


    Skrócona nazwa serwisu (ang. Short name for site) — skrócona nazwa występująca w linkach do poszczególnych kursów oraz na pasku narzędziowym platformy. Naprawdę potrzebna jest skrócona, kilkuznakowa nazwa.


    Opis strony głównej (ang. Front page summary) — możemy umieścić krótki tekst opisujący naszą stronę. Opis utworzy swoisty blok kodu HTML w kolumnie bocznej platformy.


    Ostatnie ustawienia pełnią już bardziej istotną funkcję, pozwalają bowiem wstępnie zarządzać uwierzytelnieniem (Nowe ustawienia/Zarządzaj uwierzytelnianiem, ang. New settings/Manage authentication) użytkowników na naszej platformie (rysunek 4.10). Tak naprawdę zarządzamy wyłącznie jedną z opcji autoryzacji, mianowicie uwierzytelnieniem z wykorzystaniem poczty elektronicznej. Na tym etapie ustawień możemy wyłączyć automatyczne uwierzytelnienie, co skutkuje koniecznością ręcznego zakładania kont wszystkim zainteresowanym osobom (z drugiej strony platforma jest zabezpieczona przed różnymi robotami sieciowymi masowo zakładającymi konta). Włączenie umożliwia każdemu chętnemu samodzielne założenie konta, co powoduje przesłanie na jego skrzynkę e-mail linku aktywującego. Problem stanowi słowo „każdemu”, o czym wspomniano już wcześniej (rysunek 4.11).
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    Rysunek 4.10. Widok fragmentu podstawowych ustawień strony głównej
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    Rysunek 4.11. Opcje uwierzytelnienia dostępne na tym etapie instalacji platformy


    


    Podziwiam „odważnych” włączających uwierzytelnienia przez pocztę bez połączenia tej metody np. z zabezpieczeniem typu CAPTCHA[10]. Dlaczego? Ponieważ przez takie decyzje stajemy się posiadaczami platformy z np. 10 tys. użytkowników (bootów) z bardzo dziwnych i egzotycznych krain, których domeny pocztowe w większości kończą się na .ru.


    Wszystkie opcje pojawiające się na etapie instalacji platformy dostępne są w sekcji administracji, możemy je w dowolnym momencie modyfikować.


    I teoretycznie byłby to koniec etapu tworzenia naszej platformy, gdyby nie to, że sporadycznie po kliknięciu przycisku Zapisz zmiany zamiast świetnej witryny możemy zobaczyć doskonale białą przestrzeń wypełniającą okno przeglądarki. Do dzisiaj trudno mi określić, czy wspomniana sytuacja wiąże się z wcześniejszym wyborem wersji językowej, ponieważ w wersji angielskiej problemów było mniej, czy też była to kwestia przypadku. Co w takiej sytuacji? Najprostszą receptą jest wpisanie w oknie przeglądarki http://localhost/admin/cron.php. W ten sposób wywołujemy skrypt, który realizuje automatycznie zadania platformy. Zazwyczaj to wystarczy. Jeżeli nie, to pozostaje nam przeszukanie forum Moodle w celu zdiagnozowania naszej platformy i rozwiązania problemu. Jeżeli na ekranie komputera widzimy obrazek zbliżony do zaprezentowanego na rysunku 4.12, to znaczy, że instalacja i wstępna konfiguracja platformy są już za nami.
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    Rysunek 4.12. Szczęśliwy koniec. Widok platformy po zakończeniu instalacji


    


    Pamiętajmy, że nasza instalacja nie jest raczej przeznaczona do pełnienia funkcji klasycznego serwera WWW. Jeśli pozwolimy jej na pełną komunikację ze światem, to możemy narazić nasz system na niebezpieczeństwo.


    Mimo domowego charakteru naszej instalacji możemy jej (w połączeniu z laptopem) z powodzeniem użyć lokalnie w szkoleniu czy lekcji szkolnej do publikowania materiałów i testów. Platformę wywołujemy wtedy, wpisując http://127.0.0.1/ lub http://localhost/, zależnie od wpisu w pliku config.php (plik znajdziemy we właściwej lokalizacji, np. C:\MoodleWindowsInstaller-latest-29\server\moodle).


    Wpis $CFG->wwwroot = 'http://localhost'; oznacza, że wywołujemy platformę, wpisując w przeglądarce localhost. Wpisanie adresu 127.0.0.1 będzie i tak powodować przekierowania na localhost.


    W przypadku osób niewtajemniczonych w arkana tworzenia stron WWW należy zachować szczególną uwagę podczas wprowadzania zmian w pliku config.php. Błędne ustawienia uniemożliwią prawidłowe działanie platformy. Uważajmy na wszelkie literówki, spacje i przecinki.


    Inne komputery obecne w naszej podsieci będą widziały platformę pod adresem IP naszego komputera. Dobrze jest jednak dokonać kilku zmian w pliku konfiguracyjnym Moodle.


    Należy poddać edycji w dowolnym edytorze plik konfiguracyjny Moodle config.php i dokonać zmiany zmiennej:

    $CFG->wwwroot = 'http://localhost'; na $CFG->wwwroot  = 'http://adres IP naszego komputera'; 


    Jakie ustawienia/zmienne dostępne w pliku config.php mogą się przydać nawet początkującemu użytkownikowi?


    
      	$CFG->dbhost = 'localhost'; — adres, pod jakim znajduje się baza danych współpracująca z Moodle.


      	$CFG->dbname = 'moodle'; — nazwa bazy danych.


      	$CFG->dbuser = 'root'; — nazwa użytkownika, który ma uprawnienia do bazy danych.


      	$CFG->dbpass = ''; — hasło zezwalające na korzystanie z bazy danych, w klasycznym rozwiązaniu w żadnym razie nie powinien się w tym miejscu znajdować pusty ciąg znaków, oznacza on po prostu brak hasła.


      	$CFG->prefix = 'mdl_'; — prefiks dodawany do każdej tabeli instalowanej przez Moodle.


      	$CFG->wwwroot = 'http://localhost'; — sieciowy adres naszej platformy.


      	$CFG->dataroot = 'C:\\MoodleWindowsInstaller-latest-29\\server\\ moodledata'; — ścieżka dostępu do lokalizacji, w której znajdują się pliki kursów, ulega zmianie, jeżeli przenosimy platformę np. na dysk zewnętrzny.


      	$CFG->admin = 'admin'; — nazwa konta pełniącego funkcję administratora platformy.

    


    Na zakończenie tego rozdziału rozważmy jeszcze czarny scenariusz, czyli sytuację, w której serwer WWW z platformą stawia nam opór i nie ma zamiaru prawidłowo wystartować. W takim wypadku możemy spróbować samodzielnie uruchomić XAMPP. Serwer napędzający lokalną platformę i jego pliki konfiguracyjne dostępne są w katalogu server. Po uruchomieniu pliku xampp-control.exe uzyskujemy dostęp do jego opcji konfiguracyjnych (rysunek 4.13).
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    Rysunek 4.13. Graficzny panel konfiguracyjny serwera XAMPP


    Przyciski Start/Stop pozwalają nam uruchomić serwery Apache i MySql niezbędne dla Moodle. Kolor zielony podświetlający działające moduły potwierdza prawidłowe uruchomienie.


    Do sterowania pracą serwera możemy (w przypadku problemów — musimy) stosować pliki:


    
      	xampp_start.exe (start serwera XAMPP),


      	xampp_stop.exe (zatrzymanie serwera),


      	apache_start.bat (start serwera HTTP),


      	apache_stop.bat (zatrzymanie serwera HTTP),


      	mysql_start.bat (start MySQL),


      	mysql_stop.bat (zatrzymanie MySQL).

    


    Należy pamiętać, że w przypadku obecności uruchomionego na komputerze innego serwera, np. IIS, mogą się pojawić problemy z włączeniem XAMPP. Jeżeli proste restartowanie serwera nie pomogło, to pozostaje nam spokojnie poszukać przyczyny awarii w dokumentacji dostępnej na stronie projektu[11]. Pamiętajmy, że w naszej książce mamy się skupić na Moodle.


    4.4. Moodle w globalnej pajęczynie


    Moodle dla nauczycieli i trenerów jest pozycją skierowaną do określonej grupy odbiorców, niekoniecznie szczególnie biegłych w zakresie serwerowych systemów operacyjnych. W rozdziale są umieszczone wyłącznie ogólne uwagi związane z instalacją, stanowiące szybkie przypomnienie/ściągawkę dla osób, które naprawdę wiedzą, co robią. Pomyłki popełnione podczas instalacji mogą wpłynąć na bezpieczeństwo platformy oraz samego serwera (konta hostingowego).


    Celowo w tym rozdziale nie ma poradnika krok po kroku opisującego zarówno operacje na plikach, jak i tworzenie bazy danych (w samym procesie instalacji mogą wystąpić różnice w zależności od tego, jaką formę dostępu do konta oferuje firma hostingowa).


    Zasadniczo instalacja nie jest szczególnie złożonym procesem, ale jeżeli nie czujemy się na siłach, to poprośmy o pomoc znajomego informatyka. Żaden wstyd. Instaluję i podnoszę kilka platform rocznie i za każdym razem gdy poznaję nowy hosting, po instalacji proszę zaprzyjaźnionego serwerowca o sprawdzenie ustawień szczególnie w zakresie bezpieczeństwa.


    Pierwszym krokiem w instalacji[12] jest pobranie paczki zawierającej ostatnią wersję Moodle. Do instalacji linuksowych wybieramy wersję w formacie .tgz. Pobrany plik przenosimy na nasze konto na serwerze, na którym będziemy instalować Moodle (za pomocą dowolnego klienta FTP/SFTP). Proces logowania i samego przenoszenia może być różny w zależności od dostawcy serwera. Następnie rozpakowujemy nasz plik. W wyniku tej operacji powstanie katalog moodle zawierający wszystkie pliki naszej platformy. Docelowym miejscem dla plików Moodle jest folder przeznaczony na witryny WWW — public_html. Moodle możemy więc rozpakować bezpośrednio w tym katalogu lub (w przypadku np. jego braku) po rozpakowaniu zmienić nazwę katalogu moodle na public_html.


    Tak więc przenosimy spakowany plik na konto serwera. Następnie logujemy się do powłoki systemowej i kolejno[13]:


    
      	Rozpakowujemy pliki platformy: tar -xvzf moodle-weekly-xx.tgz, gdzie xx jest oznaczeniem liczbowym wersji platformy.


      	Sprawdzamy efekt naszej pracy: ls -l.


      	Jeżeli nie mamy utworzonego katalogu public_html, to zmieniamy nazwę katalogu: mv moodle public_html.


      	Sprawdzamy efekt operacji, weryfikujemy przy okazji uprawnienia dostępu: ls -l.

    


    Kluczowy dla działania platformy jest katalog przeznaczony do przechowywania wszystkich plików przesyłanych przez administratorów, prowadzących oraz studentów w ramach naszego Moodle. Katalog ten — moodledata — ze względów bezpieczeństwa powinien być utworzony i umieszczony powyżej katalogu public_html. Dodatkowo musi otrzymać pełne uprawnienia do odczytu i zapisu plików (chmod 777 lub chmod o+rwx w odniesieniu do katalogu moodledata).


    
      	Tworzymy katalog moodledata: mkdir moodledata.


      	Zmieniamy uprawnienia: chmod 777 moodledata.

    


    Struktura plików na naszym koncie powinna wyglądać następująco: katalogi moodledata oraz public_html powinny się znajdować na jednym poziomie w strukturze plików.


    Jeżeli nie mamy możliwości umieszczenia moodledata powyżej poziomu public_html, to w katalogu z danymi możemy umieścić plik .htaccess zawierający wpis:

    order deny,allow

    deny from all


    Wypada również sprawdzić, czy oprogramowanie serwera ma uprawnienia do odczytu, zapisu oraz wykonywania operacji w katalogu moodledata. W systemach linuksowych i uniksowych oznacza to ustawienie właściciela tego katalogu na nobody lub apache. Niestety, dalsze działania wymagają użycia polecenia chown, do którego nie mamy uprawnień jako zwykli użytkownicy. Jeżeli mamy wspomniane uprawnienia, to oznacza to, że mamy uprawnienia administratora i możemy kartkować dalej książkę w poszukiwaniu ciekawszych informacji.


    Dalsza instalacja wymaga od nas posiadania bazy danych (MySQL, PostgreSQL, MS SQL, MariaDB) oraz bycia użytkownikiem mającym do niej pełny dostęp.


    Uruchamiamy skrypt instalujący Moodle na naszym serwerze. Skrypt wywołujemy, wpisując w oknie przeglądarki http://naszadomena/install.php. Jeżeli pliki Moodle nie znajdują się bezpośrednio w katalogu public_html, to należy podać dokładną ścieżkę dostępu do pliku install.php znajdującego się w katalogu głównym platformy. Proces instalacji przebiega identycznie jak w przypadku instalacji na serwerze lokalnym. W jego trakcie utworzony zostanie plik config.php, który należy umieścić w katalogu głównym platformy. Zawiera on wszystkie informacje konfiguracyjne związane z platformą.


    Proces instalacji przebiega identycznie jak w przypadku instalacji lokalnej, z tą różnicą, że musimy dodatkowo wybrać rodzaj obsługiwanej bazy danych.


    Niestety, nawet jeżeli samodzielnie przebrniemy przez instalację platformy, to pozostają minimum dwie kwestie, które musimy uzgodnić z administratorem naszego serwera i o których powinniśmy pamiętać. Pierwsza to ustawienie zmiennej PHP — php_value upload_max_filesize — czyli maksymalnej wielkości pliku przesyłanego na platformę. Jeżeli otrzymamy startowo limit na poziomie 2 MB, to w dzisiejszych czasach jest to wielkość zbyt mała, aby można było wygodnie pracować z platformą. Nałożone ograniczenie utrudni wysyłanie zadań przez studentów, a nam wygodne i szybkie dodawanie materiałów do e-szkoleń.


    Druga kwestia to cron. Magiczne rozwiązanie techniczne, które jest niezbędne do wysyłania cyklicznych powiadomień związanych z niektórymi modułami Moodle (wysyłania informacji zwrotnych do studentów, wykonywania automatycznych kopii zapasowych, rozsyłania kopii postów z forum itd.). Mechanizm odpowiedzialny za wykonywanie cyklicznych czynności na naszej platformie umieszczony jest w skrypcie cron.php, który znajduje się w katalogu admin. Zależy nam więc na tym, aby to właśnie cron wywoływał automatycznie ten skrypt. Warto o tym porozmawiać z administratorem naszego serwera. Jeżeli nam się nie uda załatwić z nim tej sprawy, to skazani będziemy na ręczne uruchamianie serwera. Nie jest to czynność szczególnie trudna, raczej męcząca.


    Jeżeli zostaniemy skazani na uruchamianie ręczne, to wystarczy w przeglądarce wpisać adres http://nasza_domena/admin/cron.php (jeżeli pliki i katalogi Moodle są umieszczone bezpośrednio w katalogu public_html). Od częstotliwości uruchamiania skryptu zależy, jak często będą rozsyłane powiadomienia w ramach naszego Moodle, należy więc czynność tę wykonywać regularnie. Jeżeli skrypt nie był uruchamiany przez ostatnie 24 godziny, to platforma sama poinformuje nas o tym w zakładce Ustawienia/ Administracja serwisu/Powiadomienia.


    Zainstalowaliśmy i wstępnie skonfigurowaliśmy własną platformę w sieci, ale warto wiedzieć, że dostępne są również rozwiązania wspomagające nas na tym etapie. Obecnie w przypadku niektórych dostawców hostingowych można uprościć instalację aplikacji sieciowych na ich serwerach. Od pewnego czasu dostępne są rozwiązania pozwalające zainstalować platformę Moodle — jak to ładnie określają — jednym kliknięciem w panelu klienta. Jak? Po prostu w panelu klienta dostawcy wybieramy ikonkę z Moodle i klikamy Instaluj (rysunek 4.14).
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    Rysunek 4.14. Przykład panelu jednej z firm oferujących hosting z możliwością automatycznej instalacji Moodle


    Jak zawsze nie ma róży bez kolców. Takie rozwiązania zazwyczaj nie oferują najnowszej wersji platformy. Mogą się również pojawić problemy związane z instalacją dodatkowych modułów czy szablonów graficznych.


    Dla bardziej zaawansowanych użytkowników dostępne są rozwiązania umożliwiające zainstalowanie zintegrowanej z serwerem platformy Moodle na fizycznym serwerze. Dzięki projektowi Turnkey Linux możemy pobrać ze strony obraz ISO kompletnego serwera, gotowego do pracy zaraz po zainstalowaniu[14]. Niestety, również to rozwiązanie raczej nie zapewni nam najnowszych wersji Moodle (rysunek 4.15).
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    Rysunek 4.15. Witryna projektu Turnkey Linux


    Na zakończenie jeszcze jeden dość ciekawy sposób na spełnienie marzenia o własnej platformie Moodle. Na stronie www.gnomio.com (rysunek 4.16) możemy utworzyć praktycznie (wystarczy się zarejestrować, aby otrzymać link do działającej platformy) od ręki swoją platformę. Jest to rozwiązanie darmowe, skupiające obecnie ponad tysiąc platform i 300 tys. użytkowników. Oczywiście świat nie jest doskonały i za darmowość zapłacimy wyświetlanymi reklamami, usunięciem platformy w przypadku przerwy w jej użytkowaniu i wieloma innymi niedogodnościami. Do bardziej istotnych zaliczyć możemy brak najnowszych wersji platformy, brak możliwości instalacji własnych dodatków w formie wtyczek i tematów graficznych. Z drugiej strony otrzymujemy darmowe rozwiązanie bez limitów transferu i teoretycznie nieograniczoną przestrzeń dyskową. Dobrą wiadomością jest możliwość personalizacji językowej — kilka kliknięć i nasz Moodle przemawia w języku polskim. Podczas rejestracji, gdy podajemy adres e-mail, należy uważać z kontami dużych dostawców, takich jak Google czy Microsoft. Czasami nawet w spamie nie można się doszukać linku aktywacyjnego. Sama wiadomość o utworzeniu platformy pojawia się już po kilku godzinach.


    Zupełną nowością jest projekt uruchomiony przez twórców Moodle[15]. Umożliwia on otrzymanie nieodpłatnie platformy Moodle z ograniczeniem do 200 MB materiałów własnych i 50 użytkowników. Projekt jest stosunkowo nowy, więc trudno się wypowiadać na temat jego pełnej funkcjonalności. Jest jednak naprawdę fajnym rozwiązaniem dla osób chcących rozpocząć przygodę z platformą (rysunek 4.17).


    


    [image: Obraz190952.PNG]


    Rysunek 4.16. Fragment witryny projektu Gnomio


    [image: Obraz190961.PNG]


    Rysunek 4.17. Moodle w chmurze Moodle


    


    
      
        1 W dużym uproszczeniu hosting to „kawałek” komputera, który otrzymujemy od dostawcy usługi do swojej wyłącznej dyspozycji.

      


      
        2 Szczegółowe aktualne wymagania można uzyskać zawsze na stronie https://download.moodle.org/releases/latest/.

      


      
        3 https://moodle.org/course/view.php?id=22 — polski kawałek oficjalnego forum, https://moodle.org/mod/forum/discuss.php?d=268820 — przykładowa dyskusja na temat poziomu hostingów umożliwiających instalację platformy Moodle.

      


      
        4 Na dzień pisania książki była to wersja 2.8, ale rozwiązania weryfikowano również dla wersji 2.9 i 3.0.

      


      
        5 Pliki z wersją instalacyjną platformy dostępne są na stronie https://download.moodle.org/windows/.

      


      
        6 Nie wymaga instalacji, wystarczy rozpakować plik ZIP i można korzystać.

      


      
        7 Czyli wszystko w jednym: Apache, MySql, PHP dla systemu Windows.

      


      
        8 http://www.microsoft.com/web/gallery/moodle.aspx — rozwiązanie dla odważnych.

      


      
        9 Port powiązany jest z protokołami internetowymi. Usługi sieciowe mają zazwyczaj własne porty, za pomocą których komunikują się z otoczeniem. Np. HTTP, czyli usługa pozwalająca na wyświetlanie stron WWW, używa portu 80.

      


      
        10 Wygenerowany przez komputer np. tekst w formie obrazka wymagany do wpisania w formularzu ma potwierdzić, że jesteśmy ludźmi, a nie automatami sieciowymi.

      


      
        11 https://www.apachefriends.org/pl/index.html — dokumentacja serwera Xampp.

      


      
        12 https://docs.moodle.org/29/en/Installing_Moodle (https://docs.moodle.org/30/en/Installing_Moodle dla wersji 3.0) — dokumentacja platformy związana z procesem jej instalacji, https://docs.moodle.org/29/en/Unix_or_Linux_Installation (https://docs.moodle.org/30/en/Unix_or_Linux_Installation dla wersji 3.0) — opis instalacji dla wybranych dystrybucji Linuxa.

      


      
        13 Ściągę z podstawowych poleceń Linuxa wraz z krótkim opisem znajdziemy nawet w Wikipedii: http://pl.wikipedia.org/wiki/Polecenia_systemu_operacyjnego_Unix.

      


      
        14 http://www.turnkeylinux.org/moodle — witryna projektu.

      


      
        15 Źródło: https://moodle.com/cloud/.

      

    

  


  
    Rozdział 5. Organizacja strony głównej


    5.1. Pierwsze wrażenie


    Moodle prezentuje się naszym oczom tak jak każdy inny system CMS, np. Wordpress, Joomla czy Drupal, lub rozbudowany portal internetowy. Do wyglądu i układu elementów platformy nie należy się jednak zbytnio przyzwyczajać. Wszystko zależy od wybranego tematu graficznego. Czyli witamy w krainie konfigurowalnych przez użytkownika stron WWW, w której możemy dowolnie zmieniać kolorystykę, ikony, dodatkowe grafiki, rozmieszczenie kolumn itp.


    Trzeba przyznać, że w przypadku nowych wersji platformy dokonał się ogromny postęp — wreszcie dostrzeżono to, że na świecie są również urządzenia mobilne. Oferowany domyślnie szablon graficzny (rysunek 5.1) dość ładnie skaluje się do rozdzielczości ekranu urządzenia (rysunek 5.2). Bardzo zyskuje na tym wygoda i ergonomia naszej pracy. Słowo „szablon” użyte w liczbie pojedynczej też nie padło przypadkowo. Moodle został dosłownie ogołocony ze startowych układów graficznych — został tylko jeden. Nie znajdziemy po zainstalowaniu „skórek” dostępnych razem z plikami źródłowymi w poprzednich wersjach platformy.


    Zerknijmy zatem na naszą platformę. Standardowo do dyspozycji mamy układ trójkolumnowy, ale nic nie stoi na przeszkodzie, aby przenieść wszystkie bloki do lewej lub prawej kolumny i zredukować strukturę do układu dwukolumnowego. Dlaczego warto przemyśleć takie rozwiązanie? W środkowej części platforma wyświetla opisy kursów i ich zawartość (rysunek 5.3). Na stronie głównej właśnie w tym miejscu pojawia się np. lista kursów i ich kategorii.
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    Rysunek 5.1. Widok domyślnego szablonu graficznego platformy
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    Rysunek 5.2. Widok platformy w przypadku urządzeń o małej przekątnej ekranu. Platforma ładnie skaluje się do rozdzielczości
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    Rysunek 5.3. Efekt wąskiego ekranu — opis szkolenia spycha pozostałe kursy w dół ekranu


    Zwolnienie dodatkowej przestrzeni czyni zazwyczaj nasze szkolenia bardziej przejrzystymi dla odbiorcy. Na powiększenie obszaru roboczego platformy jest jeszcze jeden sposób, ale o nim za moment.


    Same kolumny boczne wbrew pozorom nie pełnią wyłącznie funkcji dekoracyjnej. Umieszczane w nich bloki grają bardzo ważne funkcjonalne role, tak więc stajemy przed wyborem, co jest dla nas — a raczej naszych odbiorców — ważniejsze.


    Górna część strony zawiera pełną nazwę serwisu podawaną przez nas podczas procesu instalacji platformy (rysunek 5.4). W tym miejscu możemy umiejscowić graficzny baner naszej strony. Powyżej dostępne jest coś, co możemy nazwać menu narzędziowym platformy. Jest to miejsce, w którym pojawiają się skrócona nazwa platformy, dodatkowe menu nawigacyjne, które możemy dowolnie konfigurować, oraz opcje wyboru języka obowiązującego na platformie (jeżeli został on zainstalowany) (rysunek 5.4).


    [image: Obraz191776.PNG]


    Rysunek 5.4. Miejsce prezentacji pełnej nazwy serwisu


    Na stronie głównej są również informacje o aktualnie zalogowanym użytkowniku, czyli wyświetlają się zawartość pól imię i nazwisko z profilu użytkownika oraz jego zdjęcie (lub awatar), o ile zostało wprowadzone. W tym samym miejscu ukryte jest również dodatkowe menu mające ułatwić użytkownikowi platformy dotarcie do jego osobistych przestrzeni na platformie[1] (rysunek 5.5).
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    Rysunek 5.5. Widok osobistego menu użytkownika platformy[a]


    Standardowo (menu możemy rozbudować) uzyskujemy dostęp do następujących ustawień:


    
      	Moja strona domowa — link przenosi nas do strony, na której możemy dokonać przeglądu kursów, w których uczestniczymy. Dodatkowo uzyskamy tam dostęp do informacji związanych z wydarzeniami, które w ramach tych kursów się odbywają (informacje o zadaniach, wpisach na forach itp.).


      	Mój profil — przechodzimy na podstronę prezentującą nasz profil, czyli informacje, które podaliśmy, zakładając konto w platformie Moodle.

    


    


    
      	Wiadomości — platforma ma własny wbudowany system komunikacji. Dzięki niemu użytkownicy mogą przesyłać do siebie krótkie wiadomości tekstowe, nie muszą przy tym korzystać z dodatkowych narzędzi. Rozwiązanie wygodne i poręczne.


      	Moje prywatne pliki — jak sama nazwa wskazuje, miejsce na nasze osobiste pliki. Możemy więc traktować Moodle jako podręczny schowek, ale o dość ograniczonej pojemności. Osobiście stosuję to rozwiązanie, by przechowywać w prywatnej przestrzeni pliki często wykorzystywane na platformie.


      	Moje odznaki — w sumie nowość, i to naprawdę trafiona. Najnowsze wersje platformy umożliwiają automatyczne przyznawanie graficznych odznak za określone sukcesy edukacyjne. W tym miejscu możemy zobaczyć wszystkie nasze trofea.


      	Wyloguj — tłumaczenie jest zbędne. Kończymy pracę i opuszczamy platformę.

    


    Dodatkowo w zależności od wersji w menu użytkownika może się pojawić dostęp do ustawień:


    
      	Stopnie — zawierają wykaz ocen lub punktów zdobytych we wszystkich kursach, do których użytkownik jest zapisany jako Student.


      	Ustawienia — pod tym linkiem kryje się dostęp do wszystkich opcji związanych z zarządzaniem kontem na platformie. Począwszy od ustawień konta na Blogu, na Odznakach skończywszy.

    


    Pora przystąpić do przedstawienia opcji i ustawień pozwalających dopasować platformę do naszych potrzeb. W tym miejscu dość ważna informacja. Moodle na swój sposób jest rozwiązaniem nieobliczalnym i pełnym niespodzianek. Czasami natrafimy na opcje i ustawienia, które po prostu są, ale nie działają. W następnej wersji platformy już wszystko zachowuje się prawidłowo lub znika. Czasami wybrane rozwiązania naszych problemów znajdują się w zupełnie nieoczekiwanej lokalizacji. Część ustawień możemy zmienić w różnych miejscach platformy. Po kliknięciu w linki i odnośniki Moodle lądujemy w zupełnie nieoczekiwanych miejscach itd. Cóż, do tego wszystkiego musimy się po prostu przyzwyczaić. Taka cecha szczególna naszej platformy.


    Rozpoczynamy prawdziwą pracę ze stroną główną. Co prawda jako autorzy kursów czy prowadzący e-szkolenia nie będziemy mieć władzy nad tymi ustawieniami, są one zarezerwowane dla administratorów[2] platformy, ale z jednej strony warto wiedzieć, co można zmienić, a z drugiej — te same ustawienia pojawiają się w opcjach kursów, gdzie wszystko podlega już naszej władzy.


    Wybieramy z menu Administracja/Ustawienia strony głównej/Włącz tryb edycji i przechodzimy w tryb edycji platformy.


    Strona główna na szczególny sposób również jest kursem, którym możemy zarządzać bardzo podobnie jak każdym innym kursem umieszczonym na platformie. Jej istotnymi elementami są bloki mogące pełnić funkcję informacyjną (np. blok z opisem platformy) albo typowo funkcjonalną (np. kalendarz). Po zalogowaniu jako administratorzy widzimy zazwyczaj domyślnie ułożone bloki, a wśród nich: Menu główne, Nawigacja, Administracja oraz Opis strony, Kalendarz i Dodaj blok (nie ma oczywiście gwarancji, że nazewnictwo nie zmieni się w kolejnych wersjach Moodle lub tłumaczeniach).


    Zwykli zarejestrowani użytkownicy (Studenci[3]) w podobnej sytuacji zobaczą te same bloki, ale pozbawione większości opcji. Są ograniczeni tylko do opcji zarządzania związanych z ich profilem i kursami. Nie zobaczą oczywiście opcji Dodaj blok.


    Po włączeniu opcji edycji w każdym z bloków pojawi się zestaw ikon pozwalających na zaawansowane zarządzanie poszczególnymi blokami.


    Ukryj blok — nazwa polecenia opisująca ikonkę jest dość myląca, tym bardziej że w przypadku niektórych bloków jest również dostępna opcja Ukryj faktycznie, pozwalająca ukryć blok na stronie. Omawiane ustawienie nie wpływa jednak na widzialność całego bloku, pozwala natomiast zwinąć wszystkie jego elementy, tak jak to jest w przypadku rozwijanych menu na stronach internetowych. Kolejne bloki zajmują wtedy mniej miejsca i nie zmuszają nas do przewijania ekranu (rysunek 5.6).
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    Rysunek 5.6. Dość ukryte przed wzrokiem użytkowników, ale bardzo użyteczne ikonki opcji


    Zadokuj blok — opcja pozwalająca przenieść wybrane bloki z klasycznych menu bocznych (lewej i prawej kolumny) do zakładek umieszczonych z lewej strony witryny. Jest to przydatne rozwiązanie pozwalające w wyraźny sposób zwiększyć przestrzeń przeznaczoną na treść merytoryczną platformy. Umożliwia graficzną likwidację bocznych kolumn, ale nie pozbawia nas dostępu do bloków w nich umieszczonych. Należy jednak pamiętać, że niektóre bloki nie pozwalają się zadokować, np. opis kursu/platformy. Jeżeli pozostanie nam na ekranie w swoim zwykłym miejscu chociaż jeden blok, to nic na tym rozwiązaniu nie skorzystamy. Aby skorzystać z bloku przyklejonego z lewej strony ekranu, wcale nie musimy go przywracać na swoje standardowe miejsce. Wystarczy wskazać go kursorem. Po kliknięciu lewym przyciskiem myszy widzimy jego zawartość i uzyskujemy dostęp np. do zamieszczonego w nim menu. Wszystkie zminimalizowane bloki możemy przywrócić na swoje standardowe miejsce jednym kliknięciem w odpowiednią ikonkę (rysunek 5.7).
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    Rysunek 5.7. Do oddokowania jednocześnie wszystkich menu również przeznaczono w platformie specjalny przycisk. Nieco ukryty


    


    Dokowanie menu to wspaniałe rozwiązanie, szczególnie kiedy staramy się coś przeczytać na platformie, pracując np. na tablecie.


    Przesuń blok — ustawienie pozwala nam swobodnie przenosić bloki między kolumnami i dowolnie kształtować ich układ. Wystarczy zastosować metodę przeciągnij i upuść, trzymając ikonę Przesuń blok, aby przemieścić wybrany element. Metoda jest dobra, gdy nie musimy migrować z blokiem parę ekranów w dół. Wtedy wygodniej jest kliknąć w ikonę i wywołać menu pozwalające nam wybrać, koło jakiego bloku chcemy umieścić nasz przenoszony element.


    Przedstawione opcje w większości przypadków spokojnie wystarczają do codziennej pracy, ale jeżeli oczekujemy więcej, to pozostaje nam sięgnąć do menu Akcje.


    Akcje to w rzeczywistości menu pozwalające uzyskać dostęp do kolejnych opcji konfiguracyjnych.


    
      	Konfiguruj blok — ustawienia odrobinę dublujące opcję omawianą powyżej, ale z drugiej strony pozwalają bardzo precyzyjnie panować nad wyświetlaniem i umiejscowieniem bloku. Dodatkowo spotykane w tym miejscu opcje mogą się różnić w zależności od wybranego bloku. Inne ustawienia będą dostępne dla bloku Nawigacja, a inne dla Kalendarza czy Bloku HTML. Do wspólnych ustawień możemy zaliczyć Umiejscowienie bloku, a w nim:


      	Pierwotne położenie bloku — miejsce, gdzie dodaliśmy blok po raz pierwszy. Czyli jeżeli dodałem blok na stronie głównej i kazałem platformie wyświetlić go w każdym kursie, to po wywołaniu tego ustawienia w takim kursie przeczytam informację, że pierwotnym ustawieniem była właśnie strona główna. Czasami opcja ta staje się przydatna, kiedy usiłujemy dojść do ładu i główkujemy, skąd się wziął w naszym kursie określony blok.


      	Kontekst strony — tu decydujemy, gdzie pojawi się nasz blok. Pierwsza opcja jest jasna: Wyświetl tylko na stronie głównej. Blok pojawia się wyłącznie na głównej stronie platformy. Może to być np. Blok HTML z logo naszej platformy. Wyświetl w całej witrynie to ustawienie, dzięki któremu nasz blok będzie widoczny na każdej stronie platformy, w każdym kursie. Ostatnie ustawienie jest mniej intuicyjne — Wyświetl na stronie głównej oraz na stronach dodanych do strony głównej. Jak ma działać? Wyobraźmy sobie, że wybierzemy to ustawienie w przypadku bloku Kalendarz. Na stronie głównej, np. w menu głównym, dodamy strony (o tym w kolejnych rozdziałach) z regulaminem oraz kontaktem do opiekuna platformy. Kalendarz będzie oczywiście widoczny na stronie głównej, ale jeżeli Student wywoła którąkolwiek z dodanych stron, to również na tych, ale tylko na tych stronach pojawi się w kolumnie bocznej Kalendarz. Nie będzie się za to pojawiał automatycznie w kursach.


      	Domyślna lokalizacja — nie ma wiele do tłumaczenia, możemy określić, w której kolumnie (lewej lub prawej) domyślnie pojawi się określony blok.


      	Domyślna waga — wskazuje, jak wysoko w kolumnie znajdzie się blok. –10 oznacza najwyższą pozycję, natomiast 10 — najniższą.

    


    Kolejna grupa ustawień to Na tej stronie. Dostępne ustawienia są identyczne z omawianymi powyżej, z tą różnicą, że obowiązują na jednej wybranej obecnie stronie platformy. Możemy np. uznać, że na właśnie tej, a nie innej stronie Kalendarz jest najważniejszy i powinien zajmować pierwszą pozycję w kolumnie, na innej już niekoniecznie.


    Przedstawione ustawienia są wspólne dla wszystkich bloków. Mogą się jednak pojawić ustawienia dodatkowe. Np. w przypadku Bloku HTML do dyspozycji mamy Tytuł bloku (tytuł, nagłówek wyświetlany w bloku) oraz Zawartość (czyli treść główna bloku). Są to opcje charakterystyczne dla tego bloku. Dużo więcej opcji dodatkowych zapewnia nam blok Nawigacja. Możemy więc zdecydować, czy pozwalamy użytkownikom na zadokowanie bloku Nawigacja (Zezwól użytkownikowi na zadokowanie tego bloku), określamy, czy w linku Kursy bloku Nawigacja będzie możliwość bezpośredniego przejścia do kategorii czy wyłącznie samych 
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